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ZGADYWANKA „KW” ■ „POMNIKI 
ADAMA MICKIEWICZA” ZOSTAŁA SFINALIZOWANA 
Po raz pierwszy nagrody wręczano w odrestaurowanej 

piwnicy Mieszkania - Muzeum Wieszcza w Wilnie

K ilka miesięcy trwała 
trzecia z rzędu zgady­
wanka naszego dzienni­

ka nt. „pomniki Adama Mickiewicza”, 
poświęcona 2(W.rocżnicyurodzin po­
ety. Jej organizatorami i fundatorami 
nagród byli: Konsulat Generalny RP 
w Wilnie, InstytufcPolski w Wilnie, 
Stowarzyszenie Nauczycieli Szkół 
Polskich „Macierz Szkolna** oraz 
redakcja „Kuriera Wileńskiego**.

Zgadywanka przebiegała w  spo^ 
sób następujący: za łamach „KW” 
umieszczaliśmy zestawy zdjęć pomni­
ków Adama Mickiewicza, Jęjuczest- 
nicy musieli odgadnąć, gdzie się znaj­
dują tę pomniki, nazwać nazwiska ich 
autorów i lata, w jaki ch stanęły: 

Prawidłowe odpowiedzi: :Wilno 
(brzeg Wilii, kościół św. Jana iplać 
koło kościołów św. Anny i Bernar­
dynów, Zbigniew Pronaszko X1924

r.), Marceli Gnyski (1898 r.) Gedi- 
minas Jokubonis (1984 r.); Warsza­
wa (Cyprian Godebski (1898 r.); 
Kraków (Teodor Rygier (1898 h); 
Nowogródek (Walery Jan  Janusz­
kiewicz (1992 r.) - nadesłała więk- 

-szość uczestników zgadywanki z Wil­
na, rejonów - wileńskiego, splęcznic- 
kiego,iwięciańskiego, trockiego: Łącz­
nie w  zgadywance wzięło udział około 

3*200 czytelników naszego dziennika.

Ćieśz# bardżo.żeńajlic^niejszą gru­
pę stanowiła młodzież szkolna. Prym 
Wiedliuczniowie polskich szkół z te­
renu.

(Dokończenie na str. 6)
NA ZDJĘCIACH: konsul ge­

neralny RP w Wilnie Mieczysław 
Jackiewicz wręcza nagrodę jedne­
mu z uczestników zgadywanki; 
grupą laureatów naszej imprezy.

Fól: M arian Paluszkiewicz
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ZNICZE NA  G RO BACH  TYCH, KTÓRZY ODESZLI.

Morze Świateł pamięci na Cmentarzu Wojskowym na Antokólu w Wilnie.
(Czytaj o tym - na str. 5)

Fot. Jerzy Karpowicz



TYDZIENi
od poniedziałku 
do poniedziałku

Fakty, wydarzenia, komentarze |

O WILNIANACH, CO Z PIETYZMEM 
CZCZĄ TRADYCJE 

IO RETORYCZNYM PYTANIU, 
CZY LITWA JEST PAŃSTWEM PRAWA

Dzień Zmarłych. Dzień Wszystkich Świętych i Zaduszki. Za­
wsze przychodzą do nas wraz z opadającymi liśćmi, szarugą jesienną, 
pierwszymi przymrozkami czy mokrymi płatkami pierwszego śniegu. 
Przychodzą wraz ż  zapachem chryzantem i płonących zniczy. D o każ­
dego domu wkracza pamięć o najbliższych, którzy ju ż  odeszli. Pięk­
nie dekorujemy mogiły tych, którzy spoczyw ają snem wiecznym, 
m odlim ysię  przy nich za ich dusze. To ju ż  tradycja domu każdego 
Polaka, któranigdy nie zanikała w poprzednich latach, zwanych komu­
nistycznymi. Na cmentarze szło się, jak  do kościoła na poranną mszę 
Wielkanocną, czy na pasterkę Wigilijną. Wilnianie są  takim narodem, 
który z  ogromnym pietyzmem czci tradycje. Nawet wtedy czcili, gdy 
za odwiedzenie grobu Matki i Serca Syna groziły co najmniej nieprzy­
jemności w pracy i Wtedy, gdy wokół muru dzisiejszej kwatery w oj­
skowej na Rossie roiło się od kagebistów. Na płycie zawsze płonęły 
świece, las świec, bo zniczy w  tamtym okresie nie mieliśmy.

Wspominając odległe czasy, nie m ożna pominąć tego, że o nie­
których miejscach pochówku, które obecnie są odwiedzane nie tylko 
przez krewnych leżących tu  poległych, ale też wysokich osobistości 
oficjalnych, po prostu nie pamiętano. S ą  to groby akowców, rozsiane 
po Wileńszczyźnie, ja k  też niewinnych jej m ieszkańców - ofiar ostat­
niej wojny. I to również jes t osiągnięciem Litwy Niepodległej.

Poprzedni tydzień wpisał się dyskusją na temat tego, czy mógł wyje­
chać za granicę minister ochrony kraju Czeslovas Stankeviczius w  tym 
samym czasie, gdy za granicą przebywał prezydent Litwy Valdas Adam­
kus, będący, jak  wiadomo, zwierzchnikiem sił zbrojnych. Dużo się mówi
0 tym, że Litwa w  ciągu czterech dni była bez wodza naczelnego, na 
szczęście nic złego się nie stało. A jednak została naruszona ustawa ó 
bezpieczeństwie narodowym, która przewiduje,że w  razie wyjazdu z  kraju 
prezydenta, funkcje zwierzchnika sił zbrojnych pełni minister ochrony 
kraju. Komentatorzy więc zadają pytania, czy Litwa jest państwem prawa, 
skoro wysokiej rangi przedstawiciele władzy mogą sobie pozwolić na 
naruszenie ustawowych norm. Pytanie raczej retoryczne. Wynikł jednak 
precedens, który pozwala opozycji postawić pewne kropki nad „i” a  nawet 
zainicjęwać proces wyrażenia wotum nieufności ministrowi.

Pytanie, czy Litw a jes t państwem prawa, zadawane jest również w 
związku z bezprecedensowym uwolnieniem przed terminem z  aresztu 
znanego w ś wiecie przestępczym autorytetu Deivida Ganusauskasa, ina­
czej „Mongoliukasa”. W  więzieniu olickim, gdzie przebywał, w  związku 
z  tym wynikł skandal, o którego reperkusjach dziś piszemy w ślad za 
gazetą „Respublika”. Sprawą wypuszczenia z  więzienia przed terminem 
„Mongoliukasa” zainteresowali się prokurator generalny Litwy Kazys 
Pednyczia i minister spraw wewnętrznych Śtasys Szedbaras.

Wyczulone na wszystko, co polskie, oko a  i dusza Polaka z głębo­
kim żalem czyta w  tych dniach o braciach Krzysztofie i Dariuszu Ław­
rynowiczach. Zapowiadające się gwiazdy koszykówki w  klubie, A litą” 
dokonali przestępstwa wyjątkowo haniebnego - gwałtu. Jak podawały 
gazety, oprócz zgwałcenia dziewczyny, zachowali się wyjątkowo bru­
talnie. Co prawda, bracia - bliźnięta negują dokonanie gwałtu. Co udo­
wodni prokuratura, czas pokaże.

W  innej sprawie sądowej - posła Audriusa Butkeyicziusa, wystą­
pił nowy świadek na procesie - Irena Żurauskaite. Określana w  gaze­
tach jako bliska przyjaciółka podejrzanego o oszustwo na w ielką skalę 
zachowywała się na sądzie bardzo ostrożnie, wyważając każde słowo. 
Była ostatnim świadkiem w  procesie posła. Była też ostatnią osobą, z 
którą Butkevicziusa widziano przed pobraniem od kierownika firmy 
„Dega” 15 tys. USD. Przesłuchaniu tej przystojnej pani m edia nadały 
szczególną uwagę.

W ubiegłym tygodniu dwukrotnie wspominano o sprawach zwią­
zanych z  Sądem Konstytucyjnym. Pierwszy r a z , gdy ogłoszono, że ta 
najwyższa instytucja praworządności ustaliła, iż przyjęta przed półto­
ra rokiem ustawa o  przywróceniu prawa własności do zachowanych 
nieruchomości nie odpowiada Konstytucji. M ało kiedy tak bywa, że z 
werdyktu Sądu Konstytucyjnego zadowolona jest zarówno pozycja jak
1 opozycja. Po raz drugi, gdy Sąd Konstytucyjny rozpoczął rozpatry­
wanie sprawy dotyczącej niedopuszczenia pani profesor Luciji Basz- 
kauskaite do kandydowania na stanowisko szefa państwa w  wyborach 
prezydenckich. Chodzi o wyjaśnienie, czy podwójne obywatelstwo 
wychodźcy z  Litwy może być przeszkodą w  kandydowaniu w wybo­
rach parlamentarnych i prezydenckich. Werdyktu jeszcze nie wydano.

Głośno w  tych dniach jest na temat kanału telewizyjnego TV3. Pre­
zenterka wiadomości wieczornych Vilma Kapickiene podczas usterki 
technicznej nie pohamowała się i... zaklęła po rosyjsku. Tak jak  słyszy- 
my często w  miejscach przydworcowych czy kioskach z piwem, gdy się 
wspomina „mamu rodnuju”. Nikt nie wątpi, że było to  dysonansem w 
tych bąpz co bądź nobliwych wiadomościach i wcale nie pasujące do 
pani redaktor. Zgadzamy się, że było to obrazą dla widzów telewizyj­
nych. A jednak nie bądźmy takimi kategorycznymi sędziami. Ci, którzy 
rozumieją pracę dziennikarza radiowego Czy telewizyjnego, takimi sę- 

aim me ° d eżąsu do czasu każdemu może się zdarzyć soczyste 
wyrażenie. Inna sprawa, że czas nauczyć się kląć w języku państwowym. 
Mozę kary wówczas będą łagodniejsze? «

Krystyna ADAMOWICZ

URO DZINY NA RO BOCZO
Prezydent Valdas Adamkus wczo­

raj, w dniu swojej 72 rocznicy urodzin, 
pracował jak zwykle.

Oficjalny porządek dzienny pre­
zydenta nie przewidywał żadnych 
przyjęć i spotkań z okazji urodzin. 
Przywódca państwa odwiedził Mini­

sterstwo Spraw Zagranicznych i Oli-
tę.

V. Adamkus pracowników MSZ 
pozdrowił z okazji 80-lecia dyplomacji 
litewskiej.

Następnie prezydent od razu udał 
się do Olity. Tu się spotkał z członkami

rady tego miasta, miejscowymi prze­
mysłowcami i przedsiębiorcami, odwie­
dził „Litpolbat” oraz zmotoryzowaną 
brygadę piechoty „Geleżinis vilkas”, 
S.A. .jAlita”. Następnie V. Adamkus 
uczestniczył w zorganizowanym w 
Daugai uroczystym posiedzeniu samo­
rządu rejonu olickiego, na którym wrę­
czył oryginał niedawno zatwierdzone­
go herbu Daugai. (ELTA)

Goście z  Polski NA LITWĘ PRZYBYŁA DELEGACJA ZUS
Na zaproszenie „Sodry” z roboczą 

wizytą przybyła na Litwę delegacja 
Zakładu Ubezpieczeń Społecznych z 
Polski.

W jej składzie są: Bogdan Rempa- 
ła, wicedyrektor w B iurzc Kadr i Szko^

lenia ZUS, przewodniczący delegacji, 
Anna Warchoł, rzecznik prasowy ZUS, 
Robert Małłek, doradca Prezesa ZUS, 
Danuta Almert, główny specjalista w 
Biurze Integracji Europejskiej i Współ­
pracy z  Zagranicą.

Goście zwiedzili już  Wilno, zapo­
znają się z działalnością „Sodry”, do­
konując wymiany doświadczeń, odwie­
dzą oddziały „Sodry” w Solecznikach, 
Trokach i Druskienikach.

J.S.

WCZORAJ,NA LITWIE
*  W sali teatralnej Uniwersytetu Wileńskiego rozpoczęła 

się konferencja „Dyplomacja litewska w XX wieku”. Po­
święcona jest 80-leciu dyplomacji litewskiej oraz 100. roczni­
cy urodzin byłego ministra spraw zagranicznych i szefa dy­
plomacji Stasysa Lozoraitisa. W ciągu dwudniowej konferen­
cji będzie mowa o dyplomacji litewskiej w okresie międzywo­
jennym, w latach okupacji i współczesnej oraz polityce za­
granicznej, działalności organizacji i wybitnych dyplomatów.

* Rozpoczęło się głosowanie pocztą dla tych wyborców 
okręgu niewieskiego, którzy nie będą mieli możliwości 1S 
listopada głosować podczas wyborów na wolne miejsce po­
sła na Sejm.

Dla wyborców, głosujących na pocztach poniewieskich, 
głosowanie pocztą kończy się 13 listopada, w piątek. W od­
działach pocztowych innych miast głosowanie pocztą koń­
czy się dzień wcześniej, 1.2 listopada.

W okręgu niewieskim jest przeszło 38 tys. wyborców.
Poseł na Sejm w okręgu niewieskim wybierany jest za­

miast mianowanego minionego lata dyrektora generalnego 
Departamentu Bezpieczeństwa Państwowego Meczysa 
Laurinkusa. Na wolne miejsce parlamentarzysty pretenduje 
jedenastu kandydatów.

* Wiceminister gospodarki Gediminas Miszkinis spotkał 
się z przedstawicielem Japońskiego Międzynarodowego 
Centrum Finansowego Yoshiakiem Ando. Podczas spotka­
nia omówiono obecną sytuację gospodarczą.

* W sali Litewskiej Akademii Nauk odbyło się semina­
rium „Omówienie litewskiej strategii energetycznej: elektro­
energetyka oraz odnawiające się źródła energii”. Odczyty 
wygłoszą wiceminister gospodarki Viktoras Valentukeviczius, 
akademik Jurgis Vilemas, dyrektor generalny spółki „Lietu-. 
vos energija” Anzelmas Baczauskas i inni.

* W Ministerstwie Komunikacji odbyło się posiedzenie 
Komisji Bezpieczeństwa Ruchu. Komisja omówiła krytycz­
ną sytuację w transporcie drogowym, projekt zmiany prze­
pisów ruchu drogowego, kwestie zaostrzenia badania stanu 
zdrowia kierowców, przygotowania projektu ustawy o bez­
pieczeństwie ruchu drogowego.

* Grupa specjalistów Ministerstwa Oświaty i Nauki udała 
się do Telsz, gdzie się odbędzie dwudniowe seminarium „Dni 
ministerstwa w powiecie telszewskim”. Przedstawiciele mi­
nisterstwa spotkają się ze specjalistami i kierownikami po­
wiatu telszewskiego oraz samorządowego wydziałów oświaty, 
od wiedzą rejony telszewski, płużański i możejski.

* Na Ratuszu Wileńskim otwarto wystawę fotograficz­
ną Algimantasa Żiżiunasa „Twarze i myśli”.

* W Filharmonii Narodowej rozpoczął się VIII Festiwal 
Muzyki Współczesnej „Nuta”. Wystąpi też zespół z Nie­
miec „Ensemble Recherche”.

* Litwę na konkursie „Miss Świata’98” reprezentować 
będzie najpiękniejsza Litwinka roku Kristina Pakamaite. 
Konkurs odbędzie się 26 listopada na Szeszelach.

Reorganizacja
inspekcji

podatkow ych
Od początku roku przyszłego te­

rytorialne miejskie i rejonowe inspek­
cje podatkowe zostaną połączone w  
powiatowe państwowe inspekcje po­
datkowe i będzie ich 10.

Naczelnik Państwowej Inspekcji 
Podatkowej przy Ministerstwie Fi­
nansów Nijole Pitreniene powiedzia­
ła, że po reorganizacj i w powiatowych 
państwowych inspekcjach podatko­
wych zostaną scentralizowane pod­
stawowe funkcje administrowania, 
podatkami - audyt, dochodzenie, ba­
danie przestępstw, egzekwowanie 
zaległości, operatywna kontrola. Spo­
dziewane jest, że pozwoli to na po- 
prawęjakości pracy inspektorów po­
datkowych, w  niewielkich bowiem te­
rytorialnych inspekcj ach podatko­
wych brakowało wykwalifikowanych 
pracowników.

W  oddziałach terytorialnych naj­
więcej uwagi będzie się poświęcać 
obsłudze podatników, ich oświacie i 
konsultowaniu.

Zdaniem kierownictwa inspekcji 
podatkowej, po zreorganizowaniu 
administracji podatkowej i wprowa­
dzeniu systemu informacyjnego oraz 
skomputeryzowaniu prac ewidencyj­
nych, znacznie prostsze będzie poda­
wanie informacji i jej opracowanie. 
Powinno to znacznie usprawnić ad­
ministrowanie podatkami.

Od 1 października działa już po­
wiatowa państwowa inspekcja po­
datkowa w  Mariampolu, która po­
wstała po zreorganizowaniu.inspekcji 
podatkowych m. Mariampol, rejo­
nów mariampolskiego, Szackiego, 
wyłkowysldego^

Rekonstrukcja sali sejmowej

L D P P  je s t  p rzec iw k o  
w y d z ie len iu  śro d k ó w

Sejmowa frakcja LDPP stanow­
czo wypowie się przeciwko propozy­
cji, aby w roku przyszłym finansować 
ze środków budżetu rekonstrukcję sali 
sejmowej. Wczoraj na konferencji 
prasowej członek tej frakcji Artur Pło- 
kszto powiedział, że jest zbyt wielkim 
luksusem wydanie na ten cel około 4 
min litów. Jego zdaniem, są  ważniej­
sze potrzeby budżetowe niż wymiana 
dachu had salą sejmową.

Poseł przyznał również, że osobi­
ście nie podoba się mu gmach parla­
mentu, gdyż na przejście z jednego 
miejsca do innego trzeba około 10 mi­
nut

Zdaniem A  Płokszty, autor projek­
tu rekonstrukcji powinien być wyłonio­
ny w drodze konkursu. „Pozwoliłoby 
to wybrać najlepszy i najtańszy wariant, 
nie ograniczając się do jednego archi­
tekta, który zaprojektował gmach" -. 
powiedział parlamentarzysta.

Jak już informowano, w ubiegłym 
tygodniu przewodniczący Sejmu Vy- 
tautas Landsbergis spotkał się ze sta­
rostami frakcji parlamentarnych i ra­
dził się, czy celowo jest rekonstruować

salę posiedzeń Sejmu. W najbliższym 
czasie zapadnie decyzja, czy zlecić 
opracowanie projektu rekonstrukcji tej 
sali.

Zdaniem V. Landsbergisa, gdyby 
teraz sporządzić projekt, to latem roku 
przyszłego można byłoby rozpocząć 
prace. Decyzja w sprawie rekonstruk­
cji sali może być podjęta, jego zdaniem, 
razem z rozpatrywaniem projektu bu­
dżetu. Według danych przewodniczą­
cego Sejmu, rekonstrukcja sali posie­
dzeń plenarnych Sejmu kosztowałaby 
od 3,5 do 4 min litów.

W czasie rekonstrukcji zostałby 
odnowiony system wentylacji, techno­
logie ogrzewania, postarano by się 
wpuścić do sali światło dzienne przez 
dach i sufit Zdaniem parlamentarzy­
stów, szczególnie medyków, obecnie 
ustawodawcy pracują w niedobrych 
warunkach higienicznych.

Jak powiedział przywódca Sejmu, 
w przyszłości należałoby też pomyśleć 
o udoskonaleniu elektroniki, gdyż jest 
już znacznie zużyta i często psuje się 
w czasie głosowania oraz dyskusji.

(ELTA)

Wyrazy głębokiego 
współczucia żonie, synowi 

oraz rodzicom 
z powodu zgonu 

Włodzimierza ŁANIEWSKIEGO 
składają rodzice, dzieci 

oraz wychowawczyni polskiej 
grupy przedszkola „Szilelis”
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'  K O  N  K  U  R  S

'MOJA POCIECHA” 90 (157)

Dziś zamieszczamy kolejną fotografię konkursową. Na zdjęciu - 
Jolanta Dominika Lewicka (3 miesiące).
   ______________________
Otwarto poniewieską filię KUT
Wczoraj uroczyście otwarto filię 

poniewieską Kowieńskiego Uniwer­
sytetu Technologicznego (KUT).

W wyniku reorganizacji ponie- 
wieskiego wydziału politechniczne­
go, w piątym co do wielkości mie­
ście Litwy założono filięKUT. Będą 
tu dwa wydziały - technologii oraz 
zarządzaniai administrowania. Filia 
będzie miała bibliotekę, centrum ob­

liczeniowe i twórczości młodzieży.
Dyrektorem filii poniewieskiej 

został profesor Kowieńskiego In­
stytutu Transportu dr hab. Algirdas 
Jurkauskas,

W maju br., podczas wizyty 
prezydenta RL Valdasa Adamkusa 
w  Poniewieżu, społeczność akade­
micka miasta zwróciła się z prośbą 
o założenie wyższej uczelni.

Nowoczesne oczyszczalnie 
na wysypisku w Lapiai

' Na wysypisku w Lapiąi ^ej^ko-i; 
wieński) uruchomiono najbardziej, 
nowoczesną w krajach* bałtyckich 
oczyszczalnię, informuje ELTA.

Koszty budowy oczyszczalni 
2 min litów - pokryła duńskie mini­
sterstw o ochrony środow iska 
-wspólnie z  rządem oraz samorzą­
dem kowieńskim.

Zgodnie z projektem, przygoto­
wanym przez duńską firmę proj ek- 
towo-kónsultacyjną “Govi”, £race 
budowlane przeprowadziły spółka 
akcyjna “Kausta” , ZSA “Ekra” ,

duńska firma “BioBąlance” .
N a czynne ju ż  ód ćwierćwie­

cza, wysypisko w Lapiai nie opo­
dal Kowna co_ roku przywozi się 
przeszło 100 tys. ton różnych od-

- padów..Dotychczas wszystkie nie-
^cżystości l  odpady chemiczne ra­

zem ż- wodą spływały do rzeczki 
M arile, a następnie - do Wilii'.

- Obecnie zanieczyszczona woda 
trafi do zbiornika, którego filtry 
oc^szcŻ^^ją biólógic23ile. Dzięki

|  temu szkodliwe odpady nie skażą 
ani gleby,';an i rzek. \

: Uwaga: zmiany w ruchu kolejowym
Nie będzie pociągu Homel 

Kaliningrad
SA “Łietuvos geleżinkeliai” 

poinformowała agencję ELTA, ż e . 
koleje białoruskie odwołały pociąg , 
relacji Homel - Kaliningrad - H o­
mel.

: Zamiast niego będą dodatkowe 
wagony pasażerskie w pociągu

Charków - Homel - Kaliningrad.
Pasażerowie ó; harm onógra-’ 

m ie  p o ę ią g S w /b ia ło ru sk ic h  i 
zmianach Wf nim -informowani są 
n a  dworćach kolejowych. W  Wil­
nie taką infprrriację można uzy­
skać na tel. 36-00-88. - -

|  W  terminalu kontenerowym, 
którego budowa dobiega końca w 
Porcie Kłajpedzkim-, dó pracy przy? 
Sotowiije się  dwa nów ocz^sne 
dżwjp.produkcji fińskiej. Takich 
dźwigów tu jeszcze nie posiadano. 
JJo początku'grudnia statek zakła­
dów budowy dźwigów “Konecra- SSP starczy  jaszcze  dwa. 
Wszystkie cztery dźwigi będąkosz- 
“ watyKłajpedzkiejSpoteeŁadun- 
tów Morskich skofo 11 min dola-

Lt/USD
3MI.98 ^Kup.-sprzed. 

Kredyt Bank 3,98-4,00 
Snoras 3^9M ,0l
LMlnPe l 3,984,01
lltrmfa 3,954,00

' LT/DM . Lt/zloty Lt/rubie
Kup.-sprzed. Kup.-sprzed. |  Kup.-sprzed.

2^766-2,4490 1,1433-1,1959 -
239-2,44 1,11-1,16 0,17-«,31
2^9-2,45 1,05-1,18 0,10-0,30
2,41-2,46 l,07-i;i7 - -

f KURIER WILEŃSKI - c o m i e n n e  w y d a n i e
- SOBOTNIE WYDANIE

SZANO W NY CZYTELNIKU!
TRWA PRENUM ERATA  

„KURIERA WILEŃSKIEGO” 
NA GRUDZIEŃ 1998 r. i na 1999 rok
Koszty, prenumeraty dla Czytelników „KW ” na Litwie:

1 mies. . 2 mies. 3 mies. 6 mies.
z  dostarczaniem przez pocztę 19 L t 38 L t .  57 L t 114 L t
bez dostarczania (w  szkołach) 1 6 L t 32 L t 48 L t 96 Lt
w  księgarniach: S.K. .
ul. Auszros Vartu (Ostrobramska) 9 15 Lt 30 L t 45 L t 90 Lt
i „Elephas”,
ul. Olandu (dawn. Holendemia) 3 " 15 L t 30 L t 45 L t 90 L t
w  redakcji 14 L t 28 L t 42 L t 84 Lt

„Kurier Wileński” (sobotnie wydanie)
1 mies. 2 mies. 3 mies. 6 mies.

z dostarczaniem przez pocztę 3,90 L t 7,80 L t 11,70 Lt 23,40 Lt

„Kurier Wileński” można zaprenumerować na każdej poczcie.
Indeks „Kuriera Wileńskiego”- 0044 (codzienne wydanie) 
Indeks „Kuriera” - 0172 (sobotnie wydanie)

Uwaga! Okazja tańszego kupienia,{Kuriera":
W  naszej redakcji (Laisves pr. 60, Dom Prasy, XIpiętro) można nabywać sobotni 

oraz wszystkie kolejne numery „Kuriera”- za 70 ct Numery z dni poprzednich -za 40  et

I N F O R M U J E M Y ,
że dziennik „Kurier Wileński” można kupić w wi­

leńskich księgarniach:
ST. KORCZYŃSKIEGO ęrzy ul. A uszros Vartu 

(Ostrobramska) 9, „PRZYJAŹŃ" przy ul. Gedimino pro- 
spektas (ai. Giedymina) 2, „ELEPHAS” na Antokolu, 
ul. Olandu (Holendemia) 3;

na stoiskach prasowych w  sklepie „KOMETA” pray

Z A C H Ę C A M Y  S K O R Z Y S T A Ć  Z  N A S Z E J  O F E R T Y .

PRENUMERATA „KURIERA WILEŃSKIEGO” 
DLA CZYTELNIKÓW ZA GRANICĄ

ul. L. Asanavicziutes 29, w innych sklepach; 
w kramikach z prasą w szkołach: 
im, W. SYROKOMLI przy ul. Unkmenu 8, im. Sz. 

KONARSKIEGO przy ul. Statybininku 5, im. A. MIC­
KIEWICZA przy ul. Kruopu 11;

w. kiosku naprzeciwko rynku Hale „RUSISZKA 
SPAUDA” przy ul. Pylimo 56, jak również we wszyst­
kich kioskach z  prasą „UETUVOS SPAUDA”.

W Porcie Kłajpedzkim 
otrzymano z Finlandii dwa 

nowoczesne dźwigi
rów-USA7 podaje ELTA.

Te dźwigi należą do najnowo­
cześn ie jszych  na święcie. Dwa 
będą ładowały kontenery ze stat­
ku ńa brzeg i  odwrotnie^ pożosfa- 

:3e posłużą do m agazynowania 
'  kontenerów na brzegu: Dźwigi na 

brzegu będą nie na szynach, a ńa 
kołach. Wys'dk:ość jednego dźwi­
gu wynosi 53 metry, a sterowanie 
nim jest W wielkim stopniu zauto­
matyzowane.

-  Podajemy konto bankowe, n a  które można wpia- 
cić pieniądze z  podaniem dokładnego adresu prenu­
meratora:

Lietuvos taupomasis bankas 
Sostines skyrius,
PaSilaićiu klienta aptamavimo poskyris, |  
banko  k o d as 6 0 1 1 1 , valiutine. s ą sk a ita  nr 

1871006099.
.Kurier Wileński", LaiSłes pr. 60, yilńius 

J o r  credit to „Kurier Wileńskf Account Nr. .60111 
1871006099 in the bank UTHUANIAN SAVING BANK 
in Lithuania, Savanoriu pr. 19, Vilńius - 
i Tel. (8-22) 23-23-79, fax (8-22) 23-24-33, teleks.: 

'26-18-40 Ś. W. i. F.T. TAUP LT 2X.
Przelewu można dokonać w Polsce: Corespon-

dent bank: Kredyt Bank S.A. Warsaw, S. W. I. F. T. 
KRDB PL PW acc. 15000002-4499-12012-11-111.

B enefidar/s bank: Uthuanian Savings Bank, Vil- 
riius

S. W. I. F.T.TAUP LT2X. . i‘
Benefidar/s accont numben 60111 1871006099.
Benefidary „Kurier Wileński”, Laisves pr. 60, Vil- 

nius, Lithuania. n
Koszty prenum eraty  „Kuriera W ileńskiego 

(wysyłamy raz  tygodniowo 5 numerów)
/  w Polsce i w innych krajach:

- na miesiąc j  16 USD1
- na trzy miesiące - 48 USD
- na ęześć miesięcy - 96 USD 

na rok - 192 USD.Przelewu można dokonać w Polsce: uorespon- * ' « ,VJ,V •

Prenumerata zapewniTaństwu stały kontakt z naszym dziennikiem.
Poprzez prenumeratę wesprzą Państwo |  ^

jedyny polski dziennik na Litwie „Kurier Wileński .
S e rd e c z n ie  d z ię k u je m y

 ̂ Kro nfks  p o l i ćyjn  a f§|
Jak podaje dział Sztaba Informacji MSW RL, 2 Hstopada br. w kraju z g o ­

towano: 4 obrażenia dala, 1 gwałt, 18 chuligańskich ekscesów, 8 rabunków, 1 oszu­
stwo, 185 kradzieży. Skradziono 9 samochodów, znaleziono - 7.

Zanotowano 13 wypadków drogowych o r a z  2  p o ża ry . Znaleziono zwłoki 4 osób, 
zatrzymano 21 podejrzanych o popełnienie przestępstw.

W  środku dnia
Biją nie tylko wieczorem, czy nocą,

ale też w środku dnia. 1 listopada o go 
dżinie 1430 został pobity V.S,(ur. 1939 
r.). Grupa mężczyzn napadła na niego na 
ulicy Bałtupio. Mężczyzna ze wstrząsem 
mózgu trafił do szpitala.

“Miłość” zięcia 
,.,‘2 listopada doKPw Szilale zwrócił się 

S.L (unl944 r.), którypowiadomił, że w tym 
samym dniu, we własnym domu został pobi­
ty przez zięcia AA.(unl967 n). W wyniku 
trafił do szpitala z diagnozą wstragu mózgu.

Gwałt w sklepie 
1 listopada około godziny 21.00 w

sklepie, znajdującym się w Wilnie, przy 
ulicy Rodunies, dyrektor tej placówki B. 
(ur. .1971 t .) zgwałcił R.(ur.l963 r.X

Łupem - 20 litów
Tyle skorzystał W.Łucenko (ur. 1976 

. r.), któiy 2 listopada około godziny 3 pobił 
swego gospodarza i odebrał mu właśme 
taką sumę pieniędzy. Działo się to w Wil­
nie, przy ulicy Rinktines. Zatrzymany po 
przesłuchaniu został zwolniony do doma

Komu potrzebne były 
komputery?

' 2 listopada do wileńskiego nr 2 
zwrócił się kierownik wileńskiej filii S.A.

I “Lietuvos telekomas”, który zawiadomił,

żez ich pomieszczenia przy ulicy Algir- 
do ( po wyjęciu ram okiennych i odłącze­
niu sygnalizacjo* skradziono 16 kompu­
terów oraz drukarki. Straty się ustala.

Sklep zubożał
Solecznicki KP otrzymał zawiado­

mienie, że został okradziony sklep przy 
ulicy Rymo. Złodzieje odpiłowali zamek 
i wynieśli ze sklepu: dwa kolorowe tele­
wizory, wieżę muzyczną, kuchenkę mi­
krofalową, odkurzacz i inny sprzęt
Podpalacz, czy podpalacze.
- 2 listopada o godzinie 16 min.55 w
podwórku domu przy ulicy Maironfo^w 
Kownie, spłonął samochód “Audi 100 . 
Przypuszcza się, że został podpalony.

Kim jest pobity
2 listopada przywieziono ze wsi Tau- 

sziuńai do szpitala W Ejszyszkach około 
35-letniego nieprzytomnego męzczyznę 
Jego tożsamość nie została ustalona. Pro­
wadzi się dochodzenie. „

Przygotowała H.Cr.



tZ IM

Madryt chce rozmawiać 
z separatystami baskijskimi

W niespełna dwa miesiące po 
ogłoszeniu zawieszenia broni 
przez baskijską organizację sepa­
ratystyczną ETA, rząd hiszpański 
zdecydował się na podjęcie rozmów 
sondażowych z osobami związany­
mi z tą organizacją.

Celem rozmów byłoby ustalenie, 
czy ETA, która stosując terror od 
1968 r., zamordowała 769 osób, jest 
gotowa definitywnie zrezygnować ze 
strategii przemocy. Pozwoliłoby to 
rozpocząć proces pokojowy w Kraju 
Basków - poinformowały koła rzą­
dowe w Madrycie.

Premier Jose Maria Aznar, który 
dotychczas był przeciwny wszelkim 
kontaktom z ETA i jej poplecznika­
mi, we wtorek oficjalnie wyraził zgo­
dę na nawiązanie kontaktów z osoba­
mi zbliżonymi do.tej organizacji.

Do kół związanych z ETA zali­
czana się m. in. sojusz wyborczy Eu-

skal Herritąrrok (Obywatele Baskij- 
scy/EH, poprzednio: Herri Batasuna).

W Madrycie nie podano oficjal­
nie, kto ze strony rządu będzie rozma­
wiać z przedstawicielami separaty­
stów, ani czy rząd skorzysta ż pośred­
ników. Hiszpański dziennik „El Mun- 
do” doniósł z kolei, żę tajne służby 
CESID otrzymały polecenie „prze­
rzucenia mostów do ETA”. Agenci 
CESID mieliby poprzez pośredników 
nawiązać kontakt z żyjącymi w pod­
ziemiu przywódcami ETA.

Źródła zbliżone do rządu sugeru­
ją, że na decyzję o nawiązaniu kon­
taktu z ETA miał zapewne wpływ 
umiarkowany ton przywódców EH i 
wrażenie, że są oni gotowi szanować 
instytucje demokratyczne, po paź-< 
dziemikowych wyborach regional­
nych w Kraju Basków, które umocni­
ły ich pozycję.

ETA przestrżega zawieszenia

broni od 16 września. W przeddzień 
wyborów w Kraju Basków jej rzecz] 
nik zapewnił w wywiadzie dla Radia 
BBC, że zawieszenie broni jest „sta- 
noWcze i poważne”.

Premier Aznar uzależniał wszczę-| 
cie procesu pokojowego w Kraju [^_  
sków od zaakceptowania przez ETA 
wyników wyborów do parlamentu 
baskijskiego z 25 października i defi­
nitywnej rezygnacji z walki zbrojnej.

W wyborach tych największą licz­
bę głosów zdobyła umiarkowana 
skijska Partia Nacjonalistyczna (PNV). 
rządząca dotychczas w Kraju Basków. 
Umocnili się też zwolennicy jego nie­
podległości i konserwatyści z rządzą­
cej w Madrycie Partii Ludowej Aznara

Ogłoszoną we wtorek decyzję 
premiera dobrze przyjęli hiszpańscy 
-politycy. Socjaliści potwierdzili, że 
rząd konserwatywny może liczyć na 
ich poparcia w tej sprawie.

Raport

Polska nadal za Węgrami
Polska jest nadal na drugim 

miejscu wśród kandydatów do Unii 
Europejskiej, ale Węgry zwiększy­
ły przewagę nad nami, a utrzyma­
nie drugiego miejsca zawdzięcza­
my bardziej kiepskim rezultatom 
Czech niż własnym, dość skrom­
nym postępom. Taki obraz wyła­
nia się, według źródeł w Komisji 
Europejskiej, z raportów o postę­
pach kandydatów w przygotowaniu 
do członkostwa. -Z ostaną  one 
przedłożone Radzie Ministrów UE 
i grudniowemu szczytowi Piętnast­
ki w Wiedniu.

Seria raportów będzie pierwszą 
tak wszechstronną oceną wszystkich 
kandydatów z Europy Środkowej i 
Wschodniej, a także Cypru i Turcji, 
od czasu publikacji w lipcu 1997 opi­
nii Komisji o stanie ich gotowości do 
negocjacji członkowskich.

Na podstawie tych opinii na 
grudniowym szczycie w Luksembur­
gu Piętnastka zaprosiła do negocjacji 
Cypr, Czechy, Estonię, Polskę, Sło­
wenię i Węgry. Przywódcy zlecili

wtedy Komisji sporządzenie następ­
nych raportów przed szczytem w 
Wiedniu.

Pracujący pod „politycznym 
nadzorem” komisarza Hansa van den 
Broeka zespół wiceszefa Dyrekcji 
Generalnej la ds. stosunków z Euro­
pą Środkową i Wschodnią Francois 
Lamoureux przeanalizował postępy 
Polski od lipca 1997, wykorzystując 
cząstkowe raporty własnych dyrek­
cji i przedstawicielstwa w Warszawie 
oraz 250-stronicową informację rzą­
du RP przekazaną na początku wrze­
śnia.

Z raportów wynikają dalsze duże 
postępy poczynione przez Węgry i 
Estonię, a także Łotwę, która znajdu­
je się dotąd w drugiej grupie kandyda­
tów, nie zaproszonych jeszcze do 
negocjacji członkowskich. Szefowie 
gabinetów komisarzy odbyli we wto­
rek burzliwą dyskusję o Łotwie, po­
szukując kompromisowego sfor­
mułowania wniosków końcowych ra­
portu na jej temat.

Ostatecznie rozstrzygną to komi­

sarze na środowym posiedzeniu. Szef 
fowie gabinetów będą im radzić, aby 

'  pochwalić Rygę, zastrzegając wszakl 
że musi ona jeszcże potwierdzić wy-l 

.raźne postępy, nim Komisja zareko­
menduje Piętnastce rozpoczęcie z nią 
negocjacji

Większość państw UE nie jest 
bowiem gotowa zaakceptować prze-[ 
sunięcia Łotwy do pierwszej grupy 
kandydatów i wolałaby odsunąć to 
przynajmniej do połowy 1999 roku. 
Wtedy pozytywna decyzja mogłaby 
dotyczyć także Litwy i Słowacji (oraz 
Malty, która ostatnio „odmroziła’ 
swój wniosek o członkostwo) 
Komisja byłaby gotowa przyspie­
szyć publikację przyszłorocznego 
raportu o postępach tych kandyda­
tów, którzy czują się na siłach przy­
stąpić do negocjacji (Bułgaria i Rumu­
nia same nieoficjalnie przyznają, że 
jest na to za wcześnie). Organ wyko­
nawczy UE mógłby ewentualnie re­
komendować Łotwę, Litwę i Słowa­
cję w połowie 1999, zamiast dopiero 
w końcu. 1999.

Folklor

Galeria strachów polnych
W Szkole Podstawowej w Lube­

ni (woj. rzeszowskie - Polska) otwar­
to galerię strachów polnych. Można 
w niej zobaczyć 20 strachów z Pod­
karpacia, ze Śląska i z Mazowsza.

Galerię zorganizował Aleksander 
Bielenda, nauczyciel historii i plasty­
ki w miejscowej" szkole. Polne stra­
chy, stawiane przez rolników na po­
lach, stały się jego pasją przed dzie­
sięciu laty. Bielenda zaczął zapraszać 
inne szkoły na pokazy strachów, 
zwane „Straszydliskiem”.

W tym roku w Rzeszowie odby­
ła się już siódma parada strachów po­
lnych. Na Straszydlisku zaprezento­
wano około 200 strachów z niemal

I całej Polski. Po imprezie zorganizo­
wano aukcję strachów. Można je było 
kupić za niewielkiepieniądze i posta­
wić na polach.

„Tak się zżyłem z tymi strachami, 
że żal mi było się z nimi rozstawać. To 
rodzaj naszej tradycji ludowej. Pomy­
ślałem sobie, że dobrze będzie utwo­
rzyć galerię strachów, aby inni mogli je 
zobaczyć” - mówi Bielenda.

Konstrukcja polnego stracha skła­
da sięze stałego elementu, głównie drew­
nianego. Na nim wieszane są różne ele­
menty ruchome: stare garnki, btitelld, 
puszkę świecidełka. „Przy podmuchach 
wiatru, strachy zaczynajągrać i powsta­
je swoista muzyka” - opowiada.

Niemcy

Ksenofobiczny eksces 
neonazistów

Sześciu neonazistów napadło w 
nocy z poniedziałku na wtorek w 
Magdeburgu na dwóch Irakijczy­
ków ubiegających się o azyl w 
RFN. |

Jak podała policja, napastnicy 
obrzucili Irakijczyków wyzwiskami, 
a następnie pobili ich tak dotkliwie,

że musieli być opatrzeni przez pogo­
towie ratunkowe.

Do incydentu doszło na przy­
stanku tramwajowym w Magdebur­
gu. Policja zakłada polityczny motyw 
pobicia. Napastnikami byli młodzi 
Niemcy wwieku 17-22 lata.

Uganda
Uderzenie 

pioruna zabiło 
10-osobową 

rodzinę
Dziesięcioosobowa ugandyj- 

ska rodzina zginęła na miejscu, 
gdy p iorun uderzył w łódź, któ­
rą  płynęli.

Ugandyjćzyk SamuelOkoche, 
jego  dwie żony i ich siedmioro 
dzieci powracąli przez jezioro do 
wsi Kapiri na północnym wscho­
dzie Ugandy w odległym od Kam- 
pali o ok. 230 km okręgu Kumi.

Jak pisze prasa ugandyjska, 
miejscowa społeczność przyjęła 
śmierć rodziny jako oznakę gnie­
wu złych duchów. W rytualnym 
pogrzebie krewni i przyjaciele za­
bitych błagali duchy o przebacze­
nie i odejście znad wód jeziora tak, 
b y  nie powtórzyła s ię  już  podob- 
natragedia. .* VI

W rejonie Afryki Wschodniej 
padają ulewne deszcze monsuno- 
we, którym  często tow arzyszą 
wyładowania atmosferyczne.

Zakładnicy

Maschadow oskarża ^  
Bieriezowskiego

P rezyden t Czeczenii A slan 
Maschadow oskarżył we wtorek se­
kretarza wykonawczego Wspólno­
ty Niepodległych Państw i znane­
go biznesmena Borysa Bieriezow­
skiego o wykupywanie zakładni­
ków w Czeczenii.

Bieriezowski natychmiast zaprze­
czył twierdzeniom Maschadowa. 
„Osobiście brałem udział w uwolnie­
niu 55 osób i nie zapłdciłem za to ani 
kopiejki” - oświadczył Bieriezowski 
w wywiadzie dla radia „Echo Mo­
skwy”. Dodał, ze Maschadow nie jest 
w stanie kontrolować Czeczenii.

Tymczasem Maschadow powie­
dział „Komsomolskiej Prawdzie”, że 
„Bieriezowski przyjeżdża do Czecze­
nii pomijając czeczeński rząd, z wa­
lizkami pełnymi pieniędzy I . J  i uwal­
nia zakładników”. „To tylko roznieca 
apetyt bandytów i dyskredytuje mój 
naród” - dodał prezydent Czeczenii.

Porywanie ludzi jest głównym 
źródłem dochodów ok. -300 nielegal­
nych grup zbrojnych^ pozostających 
poza kontrolą oficjalnej armii. „Opła­
tą” za porwanego może być albo go^ 
tówka, albo Uwalnianie przetrzymy­
wanych w rosyjskich więzieniach cze­
czeńskich przestępców.

Według danych czeczeńskiego 
ministerstwa bezpieczeństwa szariac- 
kiego, na terytorium tej republiki prze­
trzymywanych jest ok. 80 zakładni­
ków, w tym siedmiu obcokrajowców.

Rosyjskie MSW twierdzi jednak, 
że w Czeczenirznaiduie się ok. 700 
zakładników, zktórych połowę sta­
nowią rosyjscy żołnierze, pozostali 
jeszcze z czasów czeczeńskiej wojny 
o niepodległość. Oficjalnie, rosyjski 
rząd odmawia zapłacenia okupu za 
porwanych. -

Borys Bieriezowski ostatnio oso­
biście uczestniczyła uwalnianiu kil­
ku grup zakładników, między innymi 
dwóch brytyjskich działaczy huma­
nitarnych oraz kilkunastu rosyjskich 
żołnierzy.

Władze Czeczenii wypowiedzia­
ły pod koniec października wojnę 
porywaczom. Jednak je j  pierwszą 
ofiarą stał się szef wydziału walki z 
porywaczami przy ministerstwie sza- 
riackicgo bezpieczeństwa Szagid Bar- 
giszew. Zginął na skutek wybuchu 
podłożonej bomby w dniu, gdy „woj- ... 
na” ta miała się zacząć.

Prezydent*Czeczenii Maschadow. 
oskarża o branie zakładników dowód- ... 
ców pólowych, którzy tymczasem 
domagają się jego dymisji. Pod ich :~i 
dowództwem znajduje się kilka ty- 
sięcy osób, uzbrojonych lepiej niż 
oficjalna armia Maschadowa.

Prezydent sąsiedniej Inguszetii V 
Rusłan Auszew oskarżył Bieriezow- j  
skiego o prowadzenie rozmów 
„wprost z dowódcami polowymi, z . 
Salmanem Radujewem”. Jak wyjaśnił"^*, 3 
Auszew „Komsomolskiej P ra w d z ^ ^ ^ ^ J  
zakładnicy są uwalniani w z a m ia n ^ i^ ^ j  
„komputery, których jest pełen dom 
RadujeWa”.

Wśród rosyjskich zakładników |  
znajduje się m.in. specjalny przedsta­
wiciel rosyjskiego prezydenta w Cze- 
czenii Waleń tin Własow. Własowa po-^jSjj 
rwano w maju tego roku. Auszew twier- 
dzi, że porywacze żądają za Własowa 
sześć milionów dolarów. „Czekają, kto i  
zaproponuje więcej” - powiedział.

Szef rosyjskiego MSW Siergiej |  
Stiepaszyn pośrednio potwierdził, że j 
Własow ma wysoką cenę. Poinformo- -J 
wał, że niedawno „ktoś zapłacił duże 
pieniądze”, by zniszczyć plany MSW 
dotyczące jego wyzwalania.Stiepa- 1  
szyn odmówić jednak ujawnienia 
szczegółów tego wydarzenia.

Szef MSW zaprzeczył jednak 
twierdzeniom Maschadowa jakoby 
Bieriezowski wykupywał zakładni- '  j 
ków. „Maschadow jest trochę obra- .» 
żony” - powiedział Stiepaszyn, wy­
jaśniając, że prezydenta Czeczenii 
prawdopodobnie frustrują ciągłe nie­
powodzenia oficjanych struktur Cze­
czenii w zwalczaniu porywaczy.

Amerykanie 
wybierali Kongres

Według ostatnich przedwybor­
czych sondaży, coraz więcej Ame­
rykanów skłania się ku poparciu 
kandydatów Partii Demokratycznej 
prezydenta Clintona.

W Stanach Zjednoczonych odby­
ły się wczoraj wybory do Kongresu. 
Stawką były wszystkie mandaty w 
Izbie Reprezentantów (435) i jedna 
trzecia w Senacie (34). Amerykanie 
wybierali także gubernatorów w 36 
stanach.

W momencie zamykania numeru 
nie były znane wyniki wyborów.

W ustępującym Kongresie Repu­
blikanie mają przewagę 10 miejsc w 
Senacie (55 do 45) i 22 w Izbie Repre­
zentantów (228 do 206). Republikań-, 
scy gubernatorzy rządzą też w zde­
cydowanej większości stanów - 33 - 
podczas gdy demokratyczni - w sie­
demnastu.

Jeszcze niedawno, wkrótce po 
publikacji raportu prokuratora Starra 
na temat „Monicagate”-, przewidywa­
no ogromne straty Demokratów w 
wyborach. Republikanie mieli nadzie­
ję  na uzyskanie większości 20 miejsc 
w Senacie, która pozwoliłaby im na 
forsowanie inicjatyw legislacyjnych 
bez obawy blokowania ich przez De­
mokratów.

Liczyli też, że wysokie zwycię­
stwo będzie mandatem do kontynu­
owania impeachmentu prezydenta 
Clintona.

Najnowsze badania opinii wskazują 
jednak, że wybory mogąsię zakończyć 
remisem, który niebacznie zmieni 
układ sił na Kapitolu i dla Kongresu 
będzie raczej sygnałem, że należy skró­
cić dochodzenie w  sprawie skandalu z 
Monicą Lewinsky i zrezygnować z 
.prób usunięcia Clintona z urzędu - cze­
go zresztą życzy sobie większość ame­
rykańskiego społeczeństwa.

Według przeprowadzonego w so­
botę wieczorem sondażu Pew Rese­
arch Center, 46 proc. Amerykanów 
gotowych głosować zapowiadało po­
parcie kandydatów demokratycznych 
do Izby Reprezentantów, a 44 proc. 
miało zamiar głosować na Republika­
nów. Podobne wyniki przyniósł son­
daż CNN i Instytutu Galhipa z  nie- • 
dzieli (odnoszący się do obu izb): 52 
proc. zwolenników Demokratów i 48 
proc. - Republikanów.

Jeszcze dwa tygodnie temu 48 
proc. wyborców indagowanych przez 
Pew Reseach Center deklarowało po­
parcie dla Republikanów, a tylko 43 
proc. dla Demokratów.

Eksperci przestrzegająjednak, że 
różnice sondaży mieszczą się w gra­
nicach błędu statystycznego, a poza 
tym w historii USA w wyborach od­
bywających się w połowie kadencji 
prezydenckiej -jak obecnie - partia 
urzędującego prezydenta z  reguły je 
przegrywała (w XX wieku wyjątki 
zdarzyły się tylko dwa razy).
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.Z  obchodów Dnia Wszystkich Świętych i Zaduszek

ZNICZE I WIĄZANKI KWIATÓW 
NA GROBACH TYCH, KTÓRZY ODESZLI

Na wszystkich cmentarzach 
Wilna i Wileńszczyzny złożono 
hołd pamięci Zmarłym i Poległym. 
Wśród uczestniczących w tym - 
obok rodzin, bliskich, przyjaciół, 
znajomych - byli przedstawiciele 
Ambasady i Konsulatu General­
nego RP, polskich organizacji 
społecznych, Dobroczynnego 
Stowarzyszenia Polskich Komba­
tantów na Litwie, Klubu Żołnierzy * 
AK, młodzieży szkolnej, wilnianie, 
mieszkańcy Ziemi Wileńskiej.

W kościele Ducha Świętego 
została odprawiona żałobna Msza 
św., którą poprzedziły wypominki 
na Zmarłych i Poległych , (zamó­
wione m. iri. przez Ambasadę 
RP).Modlono się na Rossie, na 
Cmentarzu Bernardyńskim (kaza­
nie wygłosił ksiądz Piotr Smugo- 
rzewski), na parafialnym św. Pio- 

I tra f Pawła, na zrównanym z  zie- 
miącmentarzuźołnierskim wZa- 
krecie.i wielu innych.

NA ZDJĘCIACH: na cmen- 
I tarzach w Glinciszkach i Dubin- 

kach; p ro ce s ja  ża ło b n a  na 
Cmentarzu Bernardyńskim; w 

I Tuskulanach  w W ilnie przy 
I zb iorow ych g ro b a c h  o fia r 
I NKWD, gdzie ma powstać ze*
I spół pomnikowy; chwila zadu- 
I my na cmentarzu św. Piotra i 
I Pawła; przedstawiciele Grona 
I Miłośników Wilna, skupionego 
I wokół zgadywanki “KW” - “Kra- 
I jobrazy Wilna i Wileńszczyzny”,
I Uniwersytetu Trzeciego Wieku,
I  uczniowie klas 11ar1 i 3a gim- 
I  nazjalnej W ileńskiej Szkoły 
I  Średniej im. Adama Mickiewi- 
I  cza z nauczycielką Ludmiłą Sie- 
I  kacką na zrównanym z ziemią 
I  cmentarzu żołnierskim w Za- 
I krecie.

Fot. Jerzy Karpowicz, 
Bronisława Kondratowicz, 

Marian Paluszkiewicz, 
Tadeusz Ważniewicz

"...NIECH IM ŚWECI...”
Kwiaty, kw ia ty  ostatnie w  ta j 

ponure j jes ien i 

Będą s ta ły  na deszczu,
pochylone do ziemi, 

Przy pom niku, p od  krzyżem - 

w  m iejscach spoczynku
wiecznego, 

Będą kw itły  do końca w  dniu  
i  Wspomnienia smętnego.

Niosę b uk ie t., ó n rż ę lu ,
gęsto łzam i skrop iony  

Niech pam ięcią odświeży 
prochy  dawno schronione. 

T u i tam świece płonąi tu i  tam  
ja k  ogniska  

Oznaczone są miejsca, 
zmarłych dusź wiekuistość. 

Teresa MARKIEWICZ
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zG Ą o zm M Ą  ,rw " -  » E Q m m  ADAMA MICKIEWICZA” z o s t a ł a  s f in a l iz o w a n a

Po raz pierwszy nagrody wręczano w odrestaurowanej 
piwnicy Mieszkania - Muzeum Wieszcza w Wilnie

(D ok o ń czen ie  ze  s tr . 1) 
Sfinalizowanie zgadyw anki nastąpiło w  ubie­

g ły  p ią tek  w  niedaw no  o d restau row anej zab y t­
kow ej p iw n icy  M ieszkan ia  - M u zeu m  A dam a 
M ićk iew icża  p rży  zau łku  B ern ard y ń sk im  11 w  
W ilnie. Z a je j  udostępnien ie , do  przep row ąjizę- 

j i i a  naszej im prezy  serdeczn ie  dzięku jem y  U n i­
w ersytetow i W ileńskiem u, w _którego^eśtiizną]^ 
duję się M uzeum , oraz kierownikowi tej placów ki 
M ickiew iczow skiej - R im an tasow i S za ln ie (m . 
in. z apoznan ie  z  h is to r ią  p iw n ic y ip fz e b ie -  
giem  akcji je j o dnaw iania). - 
- Podsum ow anie w yników  naszej zgadyw anki 
Zbiegło s ięz  wielkim w y d a iz e n ie m :^ ?  dniaw.Celi 
Konrada wystawiane było w spólne lite \v^ko-po^g | 
dzieło - i n  ó z ę ś ^ ^ z i a d ó ^ ^  zaś l ia  dziedzińcu 
Klasztoru Bazyliańskiego teatr„M iraklis” Vegi Va- 
icziunaite zaprezentował przedstawienie m uzyczne 
według „Dziadów”. N aszaw ięc  im preza stała się  .
skromnym uzupełnieniem tego wydarzenia. ~ -

Sfinalizowanie zgadywanki swoją obecnością 
zaszczycili: konsul generalny RP w Wilnie Mier . 
czysław Jackiewicz! przedstawicielka Instytutu 
Polskiego LenaKlubińską, przewodnicząca Pań­
stwowej Komisji Ochrony Zabytków Grażmą Dre-
m aite .prezesM acierzySżkolnejjózefK w iatkow -
skt? nauczycielki Ludmiła Siekacka ź Wileńskiej' - 
Szkoły Średniej im. A. Mickiewicza, Irena Wołod- 
ko ze Szkoły-Internatu wPodbrodziu, przybyłe zę 
swoimi uczniami, Stefania Kuźmo z  Wileńskiej 
Szkoły Średniej naLipówce, reprezentująca jed­
nocześnie Uniwersytet Trzeciego Wieku, uczest- 
nicy zgadywanki orazwspółnęj akegiwilnian i „Ku- 
riera”, w której toku odnawiano i porządkowano 
groby profesorów UniwersytetuWleńskiego, spo­
czywającychna Cmentarzu Bernardyńskim. |  

Początek imprezy uprzyjemniły recytacjami 
urywków z  „Pana Tadeusza” Agata Meilute i 
Teresa Wołkowiczze Szkoły Średniejimi A  Mic­
kiewicza, zwyciężczynie konkursu,,Kresy ,98”.; ~ 

Posiadaczami nagród pieniężnych, które.dla 
uczniów polskich szkół na Wileńszczyźnie za zgłę­
bienie i popularyzacjęprzez nich wiedzy o Ada­
mie Mickiewiczu ufundował Konsulat Generalny 
RP w Wilnie, zostali: Bożena Komar, ucz. Nie- 
menczyńskiej Szkoły Średniej nr 1, Lilija Ma­
linowska, Czesław Paszkiewicz z Rukojń, 
Barbara Tomkowska z Niemieża (uczy się w 
kl. 9c Wileńskiej Szkoły Średniej im. Adama 
Mickiewicza) - wszyscy z rejonu wileńskie­
go; Lila Chlebowska i Olesia Sadowska, ucz. 
kL 8 ze Szkoły-Internatu w Podbrodziu (re­
jon święciański); Czesław Wiszniewski, ucz. 
kl. 8b Solecznickiej Szkoły Średniej nr 1, 
Darius Jankowskij ze wsi Jurkiszki w rejo­
nie solecznickim; Edward Mackiewicz ze 
Szkoły Początkowej w Świętnikach (rejon 
trocki); Edward Stakucewicz i Paweł Krasow­
ski, ucz. kl. 9c Wileńskiej Szkoły Średniej 
im. J. I. Kraszewskiego. Przybyłym do piwni­
cy Mickiewiczowskiej nagrody wręczył konsul 
generalny.RP w Winie Mieczysław Jackiewicz.

Tradycyjnie Instytut Polski W Wilnie (dyrek­
tor Ryszard Badoń, radca Ambasady RP) ufun­
dował zestawy książek z literatury pięknej dla 
zespołowych uczestników zgadywanki Znalazło

się  w śród  n ich  w iele  klas że  szkó ł polskich, m . iń. 
dzięki udziałow i w  niej przedstaw icieli tych  klas,

|  k ilk a  rodzirLi ih. N ag ro d y  książkow e Insty tu tu  
Po lsk iego  o trzym ują: kl. 9c Wileńskiej Szkoły 
Średniej im. A. Mickiewicza; kl. 9c Wileń­
skiej Szkoły Średniej im. J . I. Kraszewskie­
go; kl. 7 i Sb Solecznickiej Szkoły Średniej 
nr 1; Krystyna Wojsiat z koleżankami Z So- 
leczńik; kl. lOb Ejszyskiej Szkoły Średniej 
nr 1; kr. S Szkoły-Internatu w Podbrodziu 
(rejon święciański); Szkoła Początkowa w 
Świętnikach (rejon trocki); rodziny Państwa 
Biedulskich i Jarmołowskich z Wilna.
- Nagrody wręczyła przedstawicielką Instytu- 

' tu Polskiego w Wilnie Lena Klubińska. Przy oka­
zji poinformowała zebranyęli.że wystawę nHi" 
storiabudowypomnikówAdamą Mickiewicza-- 
(na terenie Litwy; autor ekspozycji - Aleksander 
Srebrakowski, historyk z Uniwersytetu Wrocław- 

1skiego) ólwcnie możnaobejrzeć w Wileńskiej 
Szkole Średniej im, Jana Pawła II. Obejrzenie tej % 
wystawy może być pomocne w przygotowaniu 
"odpowiedzi na pytania naszej następnej zgadywany 

: ki o pomnikach Mickiewicza,
Nagroęły książkowe ufundowanepizez Sto- 

warzyszenieNau^cieli Szkół Polskich ,,Maęieiz 
Szkolna” zostały przyznane: Janowi Klimowi­
czowi, Adamowi Korbutowi, LorącIe^Kfu- 
kowskiej, Eugeniuszowi Rymszewiczowi, 
Franciszce Tarańczuk, Zofii Urbanowicz, 
Halinie i Waldemarowi Wiszniewskim - wszy­
scy z Wilna; Renacie Marynowskiej, Boże­
nie Sawiel, Czesławie Stanul -  wszyscy z So- 
lecznik. Nagrody wręczył prezes Macierzy |  
SżkOlftęj Józef kwiaScowski. -

P.Oi redaktora naczelnego „KW” Jerzy Sur- 
wiło przekazał grupie uczestników zgadywanki 
jako nagrodę od naszego dziennika egzemplarze 
książki pt. „Przechadzki po Wilnie. Zarzecze. 
Cmentarz Bernardyński” napisanąprzez niego we 
współautorstwie z Audrone Kasperavicziene.; __

Ci, którzy jeszcze nie odebrali nagród, 
mogą to uczynić od 9 listopada w redakcji (pię­
tro XI, pokój 1112), od godz. 10.00 do 16.00, 
tel. 42-79-04.

Podczas sfinalizowania zgadywanki omówio- 
no.także wyniki akcji odnawianiai porządkowania 
miejsc wiecznego spoczynku profesorów Uniwer- 
sytetu Wileńskiego na Cmentarzu Bernardyńskim, 
Itóizy uczyli i wychowywali Adama Mickiewicza. 
O tej imprezie, poświęconej 200-leciu urodzin po­
ety, i jej uczestnikach - członkach Grona Miłośni­
ków Wilna, działających w ramach zgadywanki 
„KW” - „Krajobrazy Wilna i Wileńszczyzny”, Uni­
wersytetu Trzeciego Weku (dyrektor doc. dr Ry­
szard Kuźmo), uczniach Szkół Średnich im. A. 
Mickiewicza i Jana Pawła II z Wilna, ju? pisaliśmy. 
Dzisiaj tylko nadmienimy, że ta niecodzienna akcja 
uzyskała pozytywnąocenę,' a jej uczestnicy zg ra­
ni W piwnicy Mickiewiczowskiej zostali uhonoro­
wani darami pamiątkowymi w postaci książek.

J.S.
NA ZDJĘCIACH: fragmenty przebiegu 

sfinalizowania zgadywanki „Pomniki Adama 
Mickiewicza”.

Fot. M arian Paluszkiewicz

m s m m ś r m s
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W  Celi K onrada  i na dziedzińcu 
K lasztoru  Bazyliańskiego

Ten piątkowy wieczór ubiegłego tygodnia w Geli Kon­
rada i na dziedzińcu “Klasztoru Bażyliańskiego w Wilnie 
wszedł już do historii Mickiewiczowskich inscenizacji. Był 
on finałowym akcentem Wileńskiego Jesiennego Forum Te­
atralnego, poświęconego nadaniu litewskiemu teatrowi aka­
demickiemu mianaNarodowegó oraz 200. rocznicy urodzin 
Adama Mickiewicza.
.. - W Celi Konrada zostało zaprezentowane przedstawie­

nie III części “Dziadów” w wykonaniu,aktorów polskich i 
lilewkfch -.z Kiakowskiego Teatru Nowa-Hutai Litewskie- - 
go Narodowego Teatru Dramatycznego. Następnie widz<>- 
wie pełni wzruszeń i wrażeń wyszliz sali i obejrzeli widowi­
sko muzyczne według “Dziadów”, zrealizowane prze^tru- 
pętóatru^Miraklis” wreżyserii ioprawie plastycznej yegi 
Vaiczi^naite. Muzyką napisałkorapozytOT-MięczysławLiT 

;twiński. Potemwidzowie z dziedzińcaudaliSiędoęeliJćon-

rada, gdzie “Dziady” pokazano po raz drugi. Do ich powodze­
nia przyczyniła'się m. in. wspaniała gra dobrze nam wszyst­
kim znanego aktora Jerzego Treli oraz praca reżyserska w wy­
daniu Łukasza Kosa i  Marka Wrony, słuchaczy Krakowskiej 
Szkoły Teatralnej. OprawęplastycznąpizygotęwałDariuszKu- 
nowski.

Ten wielki polsko- litewski projekt, którego zrealizowanie 
stało się wielkim wydarzeniem, doszedł do skutku dzięki spon­
sorom: ministerstwom kultury Polski i Litwy, UNESCO, fir­
mie Browar EB, Fundacji Browarów Heweliusz, Zarządowi 
m. Krakowa, Ministerstwu Spraw Zagranicznych Polski.

Pieczę nad tym przedsięwzięciem sprawował InstytutPol- 
-skiw Wilriiena czele zjego dyrektorem Ryszardem Badoniem.

: NA ZDJĘCIACH: fragmenty wspólnego polsko-litew­
skiego widowiska Mickiewiczowskich “Dziadów”.

Fot. Bronisława Kondratowicz i Tadeusz Ważniewicz
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Miejsce pogrzebania szczątków 

Witolda Wielkiego wskazali 
ekstrasensi

Po przybyciu Ho Merkine (Merecz) ujrzeliśmy makabrycz- I  ny widok: obok bocznego wejścia stały oparte o mur kościel- I  ny cztery olbrzymie przezroczyste wory polietylenowe, wy- 
[ pełnione Iudzkipii kośćmi” - kierownik olickiego oddziału te­
rytorialnego Departamentu. Ochrony Dóbr Kulturalnych V. 
Koleśnikovas poinformował o tym dyrektorkę departamentu 
D. Vamaite. , ^ V*' - - •

Te kości ludzkie znalezione zostały we wrześniu podczas 
prac wykopaliskowych, prowadzonych prżez archeologa Vy- 
tautasa Urbanavicziusa.

Proboszcz kościoła w Merkine Kęstutis Kazlauskas, nie 
mogąc się doczekać, zanim archeolodzy, zgodnie z obietnicą 
przybędą i wszystko uporżądkują, sam osobiście wszystkie 
cztery worki kości z należnym szacunkiem pogrzebał na po­
dwórzu kościelnym. '!

Tak się zakończyły poszukiwania szczątków Wielkiego 
Księcia Litewskiego Witolda Wielkiego w kościele mereczań­
skim.
I Najbardziej zbulwersowało archeologów to, że domnie- 
manc miejsce pogrzebania szczątkówWielkiego Księcia wska­
zali archeologom eksfrasensi, którzy w swoich wizjach ujrze­
li łuk w fundamencie, a za znajdującymi się za nim drzwiami 
I  białą trumnę na katafalku.
I  “Sądzimy, że w tym przypadku postąpiono nieetycznie ! . 
[żeby takie przypadki więcej się nie powtórzyły, proponujemy 
jw przyszłości wziąć to pod uwagę, wydając zezwolenia na" 
prace wykopaliskowe” - głosi wystosowane pismo.

Jak poinformował V. Kolesnikovas, przewodnicząca Pań­
stwowej Komisji Ochrony Zabytków Grażina Dremaite bada 
fundamenty kościoła nie informując o tym oddziału teryto­
rialnego ani pisemnie, ani słownie.

u  Cała ziemia - to cmentarzysko ludzkie. A wszystkie sta- 
|re cmentarze - to zabytki archeologiczne. Dzięki nim arche- 
olodzywykrywają wiele ciekawych rzeczy” - tłumaczył V. Ko- 
lesnikóYaś i zapytał, czy sam chciałby, aby jego mogiła zosta­
ła kiedyś odkopana.

“Wiadomo,, ze jako człowiekowi niezbyt mi się podoba 
penetrowanie cmentarzy, ale tak się czyni w całej Litwie” - 
powiedział V. Kolesnikovas.

- Proboszcz z Merkine K. Kazlauskas stwierdził dla “Lie- 
tuvos rytas”, że nie ma obecnie pretensji do archeologów, gdyż 
wszystkie szczątki pogrzebał.

Przybyłym do Merkine archeologom proboszcz powie­
dział, że nie będą mogli kopać bez pozwolenia biskupa, toteż 
archeolodzy otrzymali zezwolenie biskupa koszedarskiego Juo- 
zapasa Matulaitisa, zobowiązujące proboszcza do nadzoru nad 
pracami.

Proboszcz opowiada, że archeolodzy kopali na podwórzu 
kościelnym, od strony ołtarza, a całe podwórze zajmuje stary 
cmentarz. Dlatego też odkopali czaszki i szkielety, które umie­
ścili w czterech workach.

Archeolodzy poszukiwali w fundamencie kościelnym 
otworu, za którym miały być wrota lub drzwi, a za nimi - miej­
sce pogrzebania Witolda Wielkiego.

Proboszcz odniósł wrażenie, że wśród archeologów po­
wstało jakieś nieporozumienie. Kilka dni kopali, a potem od­
jechali do Wilna.

Pochówek odkopanych przez archeologów kości, zdaniem 
księdza, odbył się pięknie. W pobliżu drzew parafianie wyko­
pali dół, ksiądz podczas mszy poinformował o przeniesieniu 
szczątków, wyświęcił kości i odprowadził na inne miejsce 
wiecznego spoczynku.

W skromnej ceremonii uczestniczyli ksiądz, zakrystian i 
trzej parafianie. Żadnego napisu W tym miejscu nie ma.

O tym, że Witold Wielki mógłby zostać pochowany w ko­
ściele mereczanskim, proboszcz po raz pierwszy usłyszał od 
przybyłych wilnian. Archeolog V. Urbanaviczius niezbyt w to 
wierzył, ale G. Dremaite miała jakiś rysunek i sama spotykała 
Się z  ekstrasensami. Ksiądz poinformował; że pierwszy ko­
ściół w Merkine zbudowany został jeszcze w roku 1387. Obec­
ny .murowany kościół wzniesiono w 1884 r.

Dyrektor centrum badania zamków “LietuVos pilys” , dr 
hab. archeolog V. Urbanaviczius dla “Lietuvos rytas” powie­
dział, że do Merkine zaprosiła go przewodnicząca Komisji. 
Ochrony Zabytków G. Dremaite, która też wysłała list do De­
partamentu Ochrony Zabytków. -

V. Urbanaviczius twiercizi, że 9 lat temu również prowa­
dził w Merkine badania archeologiczne, ale nie z własnej ini­
cjatywy. I wtedy wszystko się rozpoczęło od ekstrasensów i 
jasnowidzów. V. Urbanaviczius zapewnia, że w ciągu tego 
czasu na podwórzu kościoła w Merkine nielegalnie prowa­
dzono prace wykopaliskowe z inicjatywy tychże ekstrasen- 

jsów.
V. Urbonaviczius twierdzi, że cała ta historia rozpoczęła 

się wtedy, gdy jasnowidz z Wilna Maksimovas ujrzał w pod­
ziemiach kamienny biały sarkofag. Tę wizję nie żyjący Już 
jasnowidz przekazał słownie i w rysunkach.

“Sporo mieliśmy do czynienia z ekstrasensami i dlatego 
doskonale wiem, co oni potrafią, a czego nie potrafią” - tłu­
maczył V. Urbanaviczius. Archeolog twierdzi, że poszukiwa­
nie wody z różdżką w ręku jest prawdą dosyć obiektywną. 
Jednakże me potwierdziły się twierdzenia jasnowidzów o tym 
ze wydarzenia związane z  konkretnym miejscem pozostają 
na powierzchni ziemi i można je odczuć.

Archeolog przeprowadził wiele prac wykopaliskowych we­
dług wskazówek ekstrasensów, ale nie dały one konkretnych 
wyników.

,“Dla “Lietuvos rytas” V. Urbonaviczius stwierdził, że w 
miejscu prowadzonych w Merkine prac wykopaliskowych praw­
dopodobnie był cmentarz, który został zdewastowany jeszcze 
przed przybyciem archeologów. Teraz pozbierali oni kości, aby. 
nie zniszczyły ich dalsze prace ekstrasensów, prowa{izon;e w 
tym miejscu.

Archeolodzy umieścili kości w workach i poprosili, aby 
ksiądz je pogrzebał. Ksiądz powiedział jednak, że w ostatnim 
dniu prac wykopaliskowych nie był obecny.

Zgodnie z metodyką badań archeologicznych znalezione 
przez archeologów kości ludzkie musząjłyó przekazane antro­
pologom Uniwersytetu Wileńskiego, a następnie do sprawoz­
dań iaz  badań ma być dołączony pisemny wniosek antropolo- .■ 
gów.

V. Urbanaviczius "stwierdził, że w kościele mereczańskim 
nie będzie szukał szczątków Witolda Wielkiego: Już wcześniej 
uważał to za brednie, z powodu czego ekstrasensi byli oburze­
ni. ^

Przewodnicząca Państwowej Komisji Ochrony Zabytków 
D. Dremaite stwierdziła dla “Lietuvos rytas”, że nic nie wie o- 
żadnych poszukiwaniach Witolda Wielkiego w Merkine. Póź­
niej przyznała, że była w Merkine, ale zaznaczyła, że prowa­
dzono tam nie prace wykopaliskowej lecz badania i pomiary 
fundamentu. Ponadto nąpodwórzu kościelnym było wiele ko­
ści, które należałoprzenieść w inne miejsce, co właśnie arche­
olodzy zrobili. Do Merkine zaprosili ją  Członkowie komisji 
Kitkauskas i V. Urbanaviczius.

G. Dremaite skłaniała-ich do pisania ó ważnych dla litew- 
skiej ochrony zabytków sprawach, a ta historia mereczańska, w 
jej przekonaniu, nic nie znaczy dla Litwy.

Ekstrasens plastyk Birute Cvirkiene poinformowała “Lier 
tuvos rytas”, że już wkrótce prace w  kościele mereczańskim 
będą kontynuowane i cały 5-osobęwy zespół ekstrasensów jest 
gotów dowieść swej prawdy/Twierdzi ona, że podziemia kryją 
olbrzymie skarby, które mają być zwrócone Litwie w postaci 
światła i  wiedzy.

B. Cvirkiene zapewniała, żearcheolog V. Urbanaviczius nie 
znalazł tajemniczych drzwi w fundamencie kościoła mereczań- 
skiego tylko dlatego, że nie przywiózł aparatury do wykrywa- 
nia próżni w murSch. Ponadto nie odkopał fundamentu z tej 
strony, gdzie mogły być drzwi.

B. Cvirkiene jest przekonana, że odkopane kości ludzkie są 
szczątkami uczestników powstania roku 16.17... .

Kierownik grupy archeologów Instytutu Restauracji Zabyt­
ków Kęstutis Katalynas miał wątpliwości co do tego, czy w ogóle 
możliwa jest identyfikacja szczątków Witolda Wielkiego, na­
wet gdyby zostały one znalezione.

O Witoldzie wiemy tylko tyle, że był niski i zmarł w wieku 
80 lat. Żadne wizerunki Witolda Wielkiego nie zachowały się. 
Przypuszczalnie został on przedstawiony na pieczęci, ale i ten 
wykonany przez mistrzów gotyckich niezbyt dokładny wizeru­
nek nie daje powodów do wnioskowania o wyglądzie Wielkie­
go Księcia Litewskiego.

- Co najwyżej można stwierdzić, że Witold Wielki nie miał' 
brody,tylko długie włosy.

Przewodniczący Naukowej Komisji Archeologicznej drGin- 
tautaś Zabiela poinformował “Lietuvos rytas”, że komisja za­
prosiła V. Urbanavipziusa i poprosiła o wyjaśnienie. Usłyszała 
od niego, że jeszcze przed jego przybyciem jacyś chuligani 
wszystko rozryli i porozrzucali kości.

G. Zabiela powiedział, że dziwnym by było, gdyby V. Urba- " 
naviczius znalazł w Merkine szczątki Witolda Wielkiego, gdyż 
danych historycznych o miejscu pogrzebania jego szczątków 
nie ma.

Wiadomo tylko, że Witold Wielki miał być pogrzebany w 
Katedrze Wileńskiej.

Dziekan wydziału historycznego Uniwersytetu Wileńskie­
go doktor Ąlfredas Bumbliauskas powiedział, żez losem szcząt­
ków ̂ Witolda Wielkiego związane są miliony wersji.

Witold Wielki miał być pogrzebany w Wilnie, w katedrze, 
gdyż na początku XVTw. miejsce to zostało wskazane na zlece­
nie królowej Bony. Wszystko jednak zniweczyła inwazja ro­
syjska roku 1655. Przypuszczalnie po zajęciu Wilna przez Ro­
sjan, szczątki Witolda Wielkiego już były ukryte.

Historyk twierdzi, że teoretycznie możliwe jest, że te szczątki 
zostały ukryte w Merkine, wszak wśród zawieruchy Wojennej 
wszystko mogło się zdarzyć. Każdą z wersji należy jednak zba­
dać, ale nie mamy aż tylu historyków.

Witold Wielki zmarł 27 października 1430 roku, nie opusz­
czając łoża boleści po upadku z konia, gdy 17 października wraz 
z Jagiełłą jechał z-Wilna do Trok.

Dalia GUDAYICZIUTE

RsSPUBLIKA
Były prezydent banku 

”Sekunde” G. Dilys pyta, 
za ile można kupić wolność

Odbywający karę w pierwszej kolonii robót poprawczych 
wzmocnionego reżimu w Prawieniszkach były preżydent ban­
ku Sekunde” Gintaras Dilys, dowiedziawszy się z gazet o 
zwolnieniu przedstawiciela kowieńskiego świata przestęp­
czego Deivisa Ganusauskasa z Olickiej Kolonii Robót Po- . 
prawczych surowego reżimu, zatelefonował do “Respubli- 
ki , oświadczając, że chce publicznie wypowiedzieć się na 
ten temat.

W miniony piątek G. Dilys napisał list do dyrektora De­
partamentu Penitencjarnego Ministerstwa Spraw Wewnętrz­
nych Jonasa Blażevicziusa. Na wstępie pisze że iuż odbył

prawie dwie trzecie kary, nie ma żadnych nagan, dwanaście 
razy był wyróżniony.

“Wniesiona przeciwko mnie skarga o odszkodowanie do­
tyczy 100 tysięcy Lt - pisze G. Dilys. Pracuję w strefie pro­
dukcyjnej, pokryję tę sumę. Administracja kolonii, kierując 
się pańskim zaleceniem, nie zwalnia mnie z kolonii, moty­
wując dużym odszkodowaniem i żąda pokrycia 1 /3 sumy. W 
analogicznej.sytuacji są inne osoby,Okazane za wykroczenia 
ekonomiczne, jak V. Dubauskas, R .Plicżius , R. Filipavi- 
czius i jeszcze około 15 osób. Chcę Pana zapytać:

1) Jak się stało, że doskonale znany w przestępczym świecie 
Deividas Ganusauskas o przydomku “Mongoliukas” skazany 
według części 3 art 274KKRLnapięć lat pozbawienia wolności 
w kolonii robót poprawczych surowego reżimu, przeciwko które­
mu wniesiono skargę o odszkodowanie na sumę 2 000 000 Lt, 
będąfcy nieformalnym liderem kolonii olickiej, zwolniony został 
po odbyciu pęłowy kary bez żadnych przeszkód i odraczania?

2) Jaką sumę powództwa cywilnego, odbywając karę, po­
krył D. Ganusauskas?

3). Jaką łapówkę Panu lub innym osobom na wysokich 
stanowiskach zaproponowali lub wręczyli ludzie z otocze­
nia D, Ganusauskasa, że Pan zalecił warunkowo ZwolniĆ.tegoJ 
skazanego?

4) Jeśli Pan NIE ZALECIŁ zwolnić D. Ganusauskasa 
przed terminem, jak  zostali ukarani i według jakich artyku­
łów kodeksu karnego lub.kodeksu wykroczeń administra­
cyjnych naczelnik Olickiej Kolonii Robót Poprawczych Su-1 
rowego reźimu oraz inne osoby z administracji?”

Naczelnik.kolonii, w której więziony jest G. Dilys, płk 
Petras Kiuszas z uśmiechem powiedział “Respublice”, że u 
niego przypadek “Mongoliukasa” byłby niemożliwy. Inny- 

: mi słowy, wszyscy “mongołkowie”, mimo dobrego-zacho­
wania się,znależliby się po drugiej stronie muru.

- "Naczelnik kolonii uprzedza, że jest przeklinany przez 
wszystkich skazanych i ich rodziny, gdyż z tej kolonii niko­
mu się nie udało łatwo wyjść: “Wciąż słyszę, że zwolniono 
ludzi to tu, to tam. Irytują tylko naszych więźniów , a i mnie 
samemu jest przykro”. Zdaniem P. Kiuszasa, nie spodobało 
by się ant spójeczeństwu, ani; praworządności, gdyby z tru­
dem ścigany przestępca jak np. V. Dubauskas (poszukiwany 
przez Interpol)zQstał zwolniony.

Naczelnik chwali zachowanie się G. Dilysa - nie ma 
nim żadnych problemów. Gdyby jednak o jego losie miał 
zadecydować sąd i były prezydent banku “Sekunde” wysźedł 
na wolność,-pułkownik nie wątpi,-że społeczeństwo pozo­
stawiłoby ten fakt w spokoju.

Z byłym prezydentem banku “Sekunde” rozmawialiśmy 
prawie godzinę w niedużym zakratowanym pokoiku.

Powiedział on: “W naszej kolonii odbywają karę najwięk­
si na Litwie aferzyści - Dilys, Dubauskas, Filipaviczius, Pli- 
czius i wszyscy pozostali. Na warunki nie narzekamy, sto­
sunki z  administracją są normalne. Istnieje tylko jeden pro­
blem, Z którym nie możemy się pogodzić - nie zwalniają nas. 
Nie prosimy o żadne ulgi, tylko o to, co zapewnia prawo”.

G. Dilys stwierdził, że wszyscy przestępcy ekonomicz­
ni, odbywający karę w tej kolonii, “ju ż  przeszli komisję'’, 
Niemniej dla wszystkich odroczono zwolnienie. Koszedar- 
ski Sąd Dzielnicowy odrzucił ich prośby.

Nierzadko funkcjonariusze twierdzą, że ponoć my wszy­
scy mamy zakopane worki pieniędzy i tylko czekamy na oka­
zję ujrzenia wolności, aby móc zwiać. Gdybyśmy te pienią­
dze mieli, może nasze kary byłyby mniejsze, a może, podob­
nie jak  Ganusauskas, bylibyśmy zwolnieni. Ale nie mamy 
pieniędzy. Nic nie mogę zarzucić Ganusauskasowi, jako czło­
wiekowi. Faktem jest, że wyszedł na wolność i wyszedł zgod­
nie z prawem. Gdiyby naczelnik kolónii mnie zwolnił, nicze­
go by nie naruszył. Tylko nie podporządkowałby się zalece­
niu swego zwierzchnika” - stwierdził G. Dilys.

Naczelnik kolonii Kazys Dainotas Balzaras otrzymał ostrą 
naganę od ministra za niedbałość i brak pryncypialności. Za 
jednostronną, nieobiektywną i tendencyjną charakterystykę 
skazanego D. Ganusauskasa zastępca naczelnika kolonii ds. 
pracy wychowawczej płk ltn Juozas Adomaitis oraz naczel­
nik oddziału pracy wychowawczej major Kęstutis Klimavi- 
czius dostali niższą rangę oficerską. W podobny sposób 
ukarany też został naczelnik wydziału ewidencji kolonii 
major Julius Vasaris, który sporządził nieobiektywny |  jed­
nostronny wniosek dla sądu. Zastępca naczelnika kolonii ds. 
reżimu i pracy operacyjnej płk Romualdas Svipas otrzymał 
surową naganę za to, że sądowi przedstawił nieobiektywne 
dokumenty.

Jak poinformował “Respublikę” główny prokurator okrę­
gu kowieńskiego Gintaras Jasaitis,. prokuratura wczoraj do 
Ólickiego rejonowego Sądu Dzielnicowego wysłała dwa do­
kumenty.

Pierwszy zawiera prośbę o przywrócenie upuszczonego 
terminu zaskarżenia wyroku sądowego, na mocy którego z 
kolonii przedwcześnie zwolniony został D. Ganusauskas. 
Prokurator twierdzi, że prośba ta umotywowana została tym, 
iż prokuraturą nie była poinformowana o zobowiązaniu sę­
dziego Vytautasa Kucevicziusa do przedstawienia sądowi 
wniosku o zwolnienie “Mongoliukasa”. Po wtóre, jak twier­
dzi G. Jasaitis, w ostatnim dniu potencjalnego zaskarżenia 
w delegację udał się główny prokurator dzielnicowy Olity.

Prokuratura Okręgu Kowieńskiego również wystąpiła ze 
skargą, w której prosi o odwołanie decyzji Olickiego Miej­
skiego Sądu Dzielnicowego, na mocy której przedtermino­
wo z kolonii zwolniony został D. Ganusauskas. Jak twierdzi 
G. Jasaitis, w tej skardze zaakcentowano kilka motywów: 
Sąd nie uwzględnił tego, że D. Ganusauskas nie zapłacił od­
szkodowania około 2 min Lt za poczynione straty, nie skon­
fiskowano jego majątku, więzień figuruje W operacyjnej 
ewidencji Służby Badania Zorganizowanej Przestępczości.

Yale CZEPLEYICZIUTE,



' AKTUALNOŚCI
Uroczystości w szkole 

im. Jana Pawła II
16 października 1998 r., w 20. 

rocznicę pontyfikatu Ojca Świętego 
Jana,Pawła II wszyscy uczniowie 
szkoły poszli do pobliskiego kościo­
ła p.w. bł. Jerzego Matulewicza (Jur- 
gisa Matulaitisa) wysłuchać Mszy 
Świętej w intencji Ojca Świętego, 
celebrowanej przez ks. Tadeusza 
Aleksandrowicza.

Po Mszy Świętćj wrócili do szko­
ły na uroczystości w auli, organizo­

wane przez starsze klasy. Oprócz tego, 
w każdej klasie był temat o Ojcu Świę­
tym Janie Pawle II.

W kościołach wileńskich wierni 
gorąco modlili się za Ojca Świętego 
Jana Pawła II, “aby do końca mógł 
wypełnić swoja misję”.

Janina MAKAREWICZ, 
członek MI i Stowarzyszenia ka­

tolickiego przy kościele Niepokalane­
go Poczęcia NMP

CZYM JEST PRACA 
W NIEPEŁNYM 

WYMIARZE GODZIN?
Pracę w niepełnym wymiarze 

godzin należy rozumieć jako pracę, 
wykonywaną przez krótszy czas, niż 
zgodnie z prawem obowiązuje on 
odpowiednią kategorię pracowni­
ków. Praca w niepełnym wymiarze 
godzin jest pracą przez niepełny 
dzień lub tydzień pracy.

Jak i tryb ustala się w przypad­
ku niepełnego dnia lab tygodnia 
pracy?

Niepełny dzień lub tydzień pra­
cy może być ustalony wówczas, gdy 
pracownik przyjmowany jest do pra­
cy według bezterminowej lub termi­
nowej umowy o pracę, po odnoto­
waniu tego w umowie o pracę i pod­
pisaniu jej przez strony. Jeśli umo­
wa o pracę sporządzona została pó 
wejściu w życie ustawy o koniecz­
ności sporządzenia jej według pi­
semnego typowego wzoru umowy o-- 
pracę (8 maja 1996 r.), to o sporzą­
dzeniu umowy o niepełnym dniu lub 
tygodniu pracy odnotowuje się w ru­
bryce tekstu tej umowy “Zmiana 
umowy o pracę”. Jeśli umowa o pra­
cę sporządzona została do 8 maja 
1996 r. na podstawie podania p ra ­
cownika i Uprawomocniona rozpo­
rządzeniem pracodawcy bądź upo­
ważnionej przez niego osoby, to 
porozionienie o ustaleniu niepełne­
go czasu pracy, po sporządzeniu 
umowy o pracę, zawierane jest na 
podstawie podania praco^ynika oraz." 
rozporządzenia pracodawcy lub 
upoważnionej przez niego osoby, 
odnotowując to w księdze rejestra­
cyjnej umów o pracę. -

Czy się stosuje pracę w godzi­
nach nadliczbowych przy niepe­
łnym wymiarze godzin?

Pracę w godzinach nadliczbo­
wych reguluje artykuł 48 Ustawy o 
bezpieczeństwie pracy ludzie która 
głosi, że pracą w godzinach nadlicz­
bowych jest praca, którą pracowni­
cy wykonują przekraczając czas 
prący, przewidziany w Umowach 
zbiorowych lub w-wewnętrznym re­
gulaminie (zrozumiałe Jest, że d o - ' 
tyczy tó również czasu pracy usta-? 
lonego w umowie o pracę). Toteż- 
jeśli pracodawca lub upoważniona 
przez niego osoba swoim rozporzą­
dzeniem zleca pracownikowi, z któ­
rym zawarta została umowa o pra­
cę W niepełnym wymiarze godzin, 
pracować przez dłuższy czas, niż 
przewidziano w umowie o pracęrfo- 
praca, przekraczająca ten czas b<̂ - 
dzie. uważana za ponadgodzinną i 
płaci się źa nią nie mniej n iż  półto- 
rą przewidzianego dla pracownika 
godzinowego wynagrodzenia tary- 
fowego, (Wynagrodzenia miesięcz- 

I  ™igo). Za pracę w godzinach nad­
liczbowych nie jest uważana taka 
praca, któją pracownik. z  własnej 

--"inicjatywy wykonuje po upływie 
czasu pracy i porozumieniu się ze 
swym pracodawcą. (W tym przy-

U W A G A  WILNIANIE] 1 
Termin składania dokumentów 

na zwrot ziemi upływa 31 grudnia!
Uważnie czytajcie drukowane listy pretendentów do odzyskania ziemi na terenie miasta Wilna. Wszyst­

kim wymienionym na tej liście jeszcze brakuje niektórych dokumentów, a  bez nich zwrot własności jest nie­
możliwy. Jeżeli znajdziecie nazwiska sąsiadów, znajomych, przekażcie im, co m ają robić.

Należy natychmiast udać się do Wydziału Regulacji Rolnych m. Wilna (Vilniaus miesto żemetvarkos 
skyrius), al. Giedymina 37, II blok, wejście od podwórza, II piętro, tel. 62-75-94 i tam się dowiedzieć, jakich 
dokumentów brakuje.

Nie zwlekajcie! Jeżeli Sejm nie przedłuży terminu, brakujące dokumenty na zWrot ziemi można będzie 
składać tylko do 31 grudnia br.I

W razie, jeśli wynikną inne problemy, proszę się zwracać pisemnie na adres: al. Giedymina 53, Sejm RL 
lub telefonicznie 22-53-76.

Ja n  SIENKIEWICZ, 
poseł na Sejm RL

padku pracownikowi nie opłaca się 
praca w godzinach nadliczbowych, 
toteż nięrzadko robi się to na zlece­
nie pracodawcy).

Czy może p raco d aw ca  bądź 
upow ażniona p rzez niego osoba 
zażądać, aby p racow nik  wykony­
wał p racę w innym , od ustalonego 
w umowie o p racę  wym iarze go­
dzin?

Umowa o pracę obowiązuje stro­
ny, które ją  podpisały i może być 
zmieniona tylko za zgodą stron, to­
też jednostronna zmiana warunków 
umowy o pracę ze strony pracodaw­
cy, upoważnionej przez niego osoby 
i  pracownika ustawowo nie jest prze­
widziana. Za porozumieniem stron, w 
każdym okresie ważności umowy o 
pracę, zgodnie z ustalonym trybem 
może być zmieniony ńa normalny nie 
cały czas pracy i odwrotnie.

Ja k  się płaci za p racę w niepe­
łnym wymiarze godzin?

Zgodnie z art. 10 Ustawy o wy­
nagrodzeniu za pracę, praca w nie­
pełnym wymiarze godzin (niepełny 
dzieńlub tydzień pracy) opłacana jest 
proporcjonalnie do odpracowanego 
czasu lub wykonanej pracy.

Ja k  się oblicza wpłaty do **So- 
dry” w przypadku pracy w niepe­
łnym wymiarze godzin?

Zgodnie z  punktem 18.1 przepi­
sów sporządzania i wykonywania bu­
dżetu Państwowego Funduszu Ubez­
pieczeń Społecznych, zatwierdzo­
nych uchwałą rządu n r 743 z 22 
czerwca 1998 r. (Dz. U., 1998; nr 58- 
1616), jeśli pracownikzgodnie z pra­
wem pracuje w niepełnym wymiarze 
godzin, wpłaty oblicza się od wyna-l 

' grodzenia nie mniejszego niż mini-i 
rrialne wynagrodzenie za.pracę, prze- 

- liczone proporcjonalnie do przepra-1 
cowanego czasu.

C zy je s t  u s ta lone  m inim um  
(ograniczenie) pracy w niepełnym 
wymiarze godzin?

Uchwała rządu nr 1078 z  1 p a ż l  
dziernika 1997 r.: (Dż: U., 1997, nrj 
91-2285) głosi, że w umowach zbio­
rowych, porozumieniach zbiorowych! 

‘ . lunówaćh ó pracę ustalony-niepełnyl 
dzićń pracy ma być nie krótszy od p o i  

H łowy dnia pracy (zmiany), a  niepełny] 
tydzieńpracy - od trzech dni pracy wl 
tygodniu Z tej uchwały rządu wyni-i 
ka, że jeśli pracownik pracuje nie cały 
dzień, niezależnie od ilości tych dnil 
w tygodniu, to każdy dzień praCy p o i  
winien być nie krótszy Od połowy 
ustalonego dła praco wnikli dnia p rał 
cy, a jeśli pracownik pracyje nie m aj 
jąc  wszystkich skróconych dni pracy 
(np. po 8 godzin) tó długość niepel 
łnego tygodnia pracy nie powinna by<| 
krótszą ód trzech nie skróconych dni 
pracy w  tygodniu.--

K.PECZIULIS] 
st. radca prawny wydziału stosunl 

ków pracy Ministerstwa Opieki Spój 
łecznej i Pracy

Lista osób, którym w Wileńskim 
Miejskim Wydziale Regulacji Rolnych 
brakuje dokumentów udowadniają­
cych pokrewieństwo oraz potwierdza­
jących prawo własności
N r N r ak t Nazwisko, imię Adres
402. 1352 Znaidzilovska Barbara-L. Dainavós 12-32
403. 1352 Znaidzilovskaja Galina Antakalnio 67-4
404. 1345 Lisovskaja Kazimira
405. 1345 NovickajaJadvygaVirszuliszkiu 61-41
406. 1345 Szyrvinskij Stanislav
407. 1341 Kucziarova Jadvyga Muitines 11-70
408. 1330-Kazokiene Janina Dariaus ir Gireno 1-3
409. 1337 Monkevicz Leokadija Źirmunu 94-6
410. 304A Artajev Grigorijus Ukmerges 307-50 
4 U . 1391 Savuszkina Genoefą Musininku 20-9
412.308A Plycziuraitiene-Plycziene L. Fabijoniszkiu 81 - 
37
413. 1383 Pervenis Georgijus Czarno 48-72
414. 1383 Pervenis Jonas Kankliu 13-1
415.1383 Tumasoniene Marija Żirmunu 30-45
416. 1388 Martynovicz. Arina Taikos 2-8
417. 1389 Brążalovicz Stefanija Karoliniszkiu 9-23 
418.1393 Judickąja Tekle Virszuliszkiu 67-49 
419* 1394 Golovliova Marija Umedżiu 109-1
420. 1396 Blążevicz Marija Medeinos 11-60
421. 1396 Ladinski Voicech 
422: 1396 Vasilevska Janina,
423; 1300 Golberg Janina Żirmunu 115-85
424. 1300 Vąlaseviczius Ćzeslovas Żirmunu 115-54
425. 1301 Maszkauskaite Marjja Ukmerges 214-27
426. 1305 Vąsilevskis Jevgenijus Gabijos 67-1 
427.1306 Markovskis Kazimiras Geroves 5-34 
428.1312 Baranovska Eleonora Riovoniu 1 Ó-l
429. 1292 Urbónavicziene Irmina Geleżińio Vilko 5-25
430. 1307 Pileckis Georgijus Minties 2-13
431. 1272 Mąkovskij Gerońim Perkuno 9-99
432. 1240 Kulesza Leopoldas Medeinos 7-4 
433.1244 Czepiene Janiną Laisves 93-33
434.278A Każeneckią Olgerdas Virszuliszkiu 85-54
435.313A Bogdzevicz Jońas Viesulo 2/18-1
436' 3i  3 A Boris Irena Genrecziu 9-5
437. 1235 Rósliak Valerija Vilniaus raj., Aviżfeniai
438.1235 Zapolska ŚtaniślavaVilniąus raj., Aviżieniai
439. 1382 Sfoliarczikas Bogunilas Architektu 118-4
440. 1383 Pervenis Andriejus Krantines 30-36 
441.1420 Gniodiene Vladislava Sudeńres 7-85 
442. 1491 Gladkąja Genoefa L. Giros 90-76
4 4 3 .1^14Vasiievskaja Marija Gabijos 71-43 ?
444. 1266 MeczkoYskis Geronimas Medeinos 43-47- 
445.155A Lukaszeviczius Jeżi Architektu 178-20 
446:272A Gasperovicz Zigmond Żirmunu72-18 
447. 632 Stachovicz Śtanislay Liudvinavo 81 :
448.1455 MaseYicz Genrik Żibuokliu 60
449! 10 Dunovskis Francas Użkiemio 28
450. 11/1257 Pavlova Anna Sriiolensko 11-29
451.11/1257 Czerpóviczius Zbignevas Nemeftczines p l 37
452.48 Griszkevicz Sofija Baltasis sk; 11-2 '
453. 121- jćoloszevski Piotr Skersines 29
454. 150 Kunśka Śofija Liudvinavo 40 

[455. 153 Kunski Vacląv Liudvinavo 40 '
456. 160 Zachareviczius Julijanas Liudvinavo 22
457.^159 Umeckis Piotras Naujakiemio 13-1
458. 967 Miszkiniene Aldona Bukcziąi VI, 12-1
459. 295 Daleckaja Vanda-Vaęlova Yerkiu 270 j 1 
460.1*8A Kvedaraviczius Vytautas Ribiszkiu takas 22a 
46 r; 18 A Mąkarevicz Teresa Ribiszkiu takas 22
462. 214 Butanova Vera Rutu 15-1
463. 227 Sipoviczius Vaćlavas Szilenu 73
464. 504 KriVickąja Anele Nemenczines pi. 106
465. 255 Maksimova Tatjana Baniśźkiu 15-1
466. 285 Bartoseviczius Fadejus Verkiu 206
467. ^64 Rmkevicz Francas Gyazdiku 41
468. 364 Rinkevicz Marija Gvazdiku 39-1 
,469.390 Rynkevicz Juzefa Gvazdiku;21 -

Pisownię nazwisk i imion oraz adresów na liście 
pozostawiliśmy w wersji litewskiej (według paszpor­
tu). " _____

470.. 289 Gaidukevicz Romuald Użusienio 127
471. 299 Olechnoyicz Izidor Verbu 28
472. 349 Żukovska Antonina Skersines 15-23
473. 349 Żukovskis 2ttislovas Ukmerges 198-1
474. 288 Lisovskaja Stanislava Paszilaicziu 126a
475. 736 Anufrijeva Ana Tyzenhauzu 26-1 
476.351 Andrijevskaja Janina Pramones 122
477. 351 Jelisejenko Zofija Pramones 122
478. 422 Butovicz Kazimira Gandru 32-2 
479.422 DunoVskij Bronislav Gandru 32-1
480. 380 Stankevicz Irena Liudvinavo 91
481. 389 Drożdż Michalina Żimiu 20-1 
482.389 Tabero Leokadija Liepkainio 120 
483. 960 Mikalauskiene Jadvyga Vaduvos 58 

1484. 960 Szavareika Josifas Vaduvos 58 
485. 960 Szavareika Vaclóvas Paszto 14
486.461 Degutiene Franciszka Paparcziu 30
487.461 Radziunas Vaclavas-Kązimiras Paparcziu 30 
488.375 Platkovska Liudvika Skersines 15-1
489. 1112 Davidovicz Alfreda Paęglines 23-1
490. 1112 Davidovicz Eugenij
491. 1112 Davidovicz Jan
492. 1112 Davidov_icz Marija Paeglines 23-1
493. 1112 Davidovicz Stanisloyas Paeglines 23-1
494.469 Gasinska Helena Verkiu 177
495.469 Gasinska Żofija Verkiu 185
496. 253 Jankuniec Marija Szilenu 36
497. 686 Sliż Janina Moletu pl. 35
498. 749 Szarapov Yitalij Pumpuru 14-3 ,
499. 451 Brażickis Josifas Vismaliuku 42-1
500. 452 Pukszto Josifas Szilenu 24
501. 454 Bunevicz Teklia VilniaUs raj., Eitmeniszkes 

,502.454Jasiulevicz Stanislava Vilniaus raj., Dasiaucu km.
503.495 Krasovskaja Jadvyga Pragiedruliu 20
504. 495 Zdanovicz Andręj Pragiedruliu 20
505. 465 Rimsza.Jużej Kazbeju 2 p  
506.474 Bedulskij Stefan Jaczioniu 35-1
507. 478 Stoliaroya Natalija Baniśźkiu 11 -2
508. 478 Stoliarovas Arsenijus Baniśźkiu 11-1
509. 478 Stoliaroyas Grigorijus Baniśźkiu 11-3 
510.489 Rudzinskis Bronislayąs Liepkainio 83-2 
511.500 Gancevskaja Juzefa Vismaliuku 46
512. 500 Tomaszevicz Genoefa Vismaliuku 48
513. 530 Mackeyicz Janina Kalnu 7
514. 591 Danovskaja Marija Verkiu 254
515. 591 01eszkevicz Edyard Naujakiemio IT
516. 522 Dzigovskaja Janina Umedżiu 62-1
517. 514 Żilinskis Stanislovas Szilenu 51
518. 582 Vitkovskaja Ana Gariunu 21-J -• - 
'519. 582 Vitkdvskaja Ekaterina Gariunu 21
520. 5 8 2  'WtkoYskaja Leokadija Gariunu 21 J
521. 557 Mikuleyicżius Josifas Vilniaus raj. Dvąrczio- 
nys Kalnai 9 - - . .
522. 716 Dobrovolskis Danielius Vaisiu 3
523. 554 Bardovskąja Jadviga Użusienio 33
524. 554 Bardoyski Vójtiech'
525. 1000 Ąverkova Danuta Szilenu 59
526. 1000Sipovicz Czeslav Szilenu 60 
527.354 Babrovicz Sofija Rokantiszkiu 20
528. 590 Gaidukeyicz7advyga Szilenu 26
529. 592 Sreda Jądvyga Liudvinavo 34-1
530. 645 Maleraikięne Monika Szirsziu 10
531. 646 Blażeyicz Anna Żimiu 24
532. X24 Stankevicz Ivan Paszilaicziai ■  
533,626 Rutkovskaja Danuta Szevczenkos 9-11 
534. 626 Rutkovskis Jonas-Jurgis L. Giros 78-3/
535 626 Rutkovskis Konstantinas Belftronto l 5 
536* 626 Rutkovskis Tadeuszas Szevczenkos 9-11
537. 626 Rutkovskis Czeslovas L. Giros 78-37
538. 635 GoioVnia Janina Rytu g. 17 - . A
539. 748 Gechąnoviczius Josifas Vilnriis 1 •
540. 753 Zacharevicz Feliciją Eisżiszkiu pl.

'  541. 775 Juchnevicz Jelena Belmonto 28-1
542. 692 Ruseckaja Rozalija Kazbeju 21
543, 881 Markovskaja Janina Karklu 19 _

-- 544. 9 0 2  Dmochovskis Antanas Apkasu 4 /
545. 1001 Żilinskis Zenonas Sz,l®"“ .50 .
546 37A Jankovskis Stanislovas Ribiszkiu takas 31 I 
5 4 7 ! 37A Jankoyskis Czeslovas Juozapas R.b,szkiu ta 
kas 31

(Cdn.)



FutbQl Krytyczny stan córki W ieretennikowa rctcnnikowa. Sześć lattemu piłkarz wem napaści na piłkarza mogą być

k Bandyta zaskoczył Wieretenni- ||S  i M  j  w bardzo| f  i P M A
kowa podczas spaceru z córką Ta- kim stanie. Sam zawodnik ma tylko ców Jekatierinburga, którzy mieli strzelców rosyjskiej ekstraklasy (22

. J r 9  stanie Krytycznym po tym, nią. Piłkarz próbował osłonić dziew- poranione ręce, ale do tej pory jest mu za złe; że opuścił tam tejszy bramki), mimo, że nie wystąpił w
jaicwczwartelcnieznany sprawca ob- czynkę, ale ta mu się wyrwała. We- w szoku. Uralmasz i przeniósł się do Wołgo- ostatnim meczu sezonu, w  piątek z
a jąi jej ojca kwasem siarkowym. ■ dług lekaizy dziecko ma poparzoną Był to już  drugi napad na gra- gradu. Torpedo Moskwa. -

K o la rs tw o

Trium f litewskich zawodniczek
- - - • ' : r  Sukcesy litewskich zawodniczek

sprawiły, że Litwa aktualnie zajmuje
poniedziałek do kraju powróci­

ły wreszcie dwie litewskie zawodnicz­
ki, którew tym roku triumfowały w naju­
ważniejszych imprezach kolarskich, 
Diana Żiliutc (od lewej) mistrzyni świa­
ta po wygraniu w Valkenburgu wyści­
gu ze startu wspólnego kobiet i Edita r 
Puczinskaite - triumfatorka ostatniej 
edycji Tour de France. D. Żiliute jest 
także zwyciężczynią tegorocznej edy­
cji Pucharu Świata.

- pierwsze miejsce w rankingu UGI 
państw Wśród kobiet. - 
'l^N a lotnisku wWilnie powracają­
cy ćhdo kraju sportsmenek przywitał 
nie tylko tłum kibiców- Wśród witają­
cych byli m. in. przewodniczący Ko- 
mitetu-Olinipijskiego Litwy Arturas 
Poviliunas oraz dyrektor departamen­
tu sportu Rimas Kurtinaitis.

K n s 7 v k ó w k a

„ A litą ” w ice lid erem  L K L
Zespół o hck ie j,^ it^vpokónując 

rywali w spotkaniach jedenastej i  dwu­
nastej kolejki rozgrywek o mistrzostwo 
Litwy koszykarzy awansował z piąte- 
gona miejsce dmgię tabeli turnieju.

Swoje siódme zwyći^tWo kośzy- 
karze „Ality” odnieśli wygrywając 
83T74 na własnym parkiecie z kowień­
skim „Atletasem”, a ósme (także na 
swoim boisku) wynikiem 84:$3 z wi­
leńską drużyną , ,Lietuvos rytas”.

W tabeli rozgrywek pozycję lidera 
nadal zachowuje mistrz kraju, kowień­
ski ̂ algiris”, który dotychczas nie do­
znał w krajowej ekstraklasie goryczy 
porażki, a ostatnie dwa triumfy odniósł 
w spotkaniach: z ekipą„Szilute’’ 107:78 
i kłajpedzkim „Neptunasem” 81:52.

Tabela rozgrywek (mecze? zwycię­
stwa):. |  %
1. Kowieński „Żalgiris” . , 11 11
2. Olicka „Alitą” 12 8
3. Wileński „Lietuvos rytas” 11 7
4. Kowieński „Atletas” 12 7
5. Wileńskie „Sakalai” 14 7
6. Szawelski „Sziauliai” 10 5
7. Kłajpedzki „Neptunas” 11 5
8. Mariampolska „Kraitene” 10 3
9. Szilueka „Szilute” 11 2
10. Poniewieski „Kalnapilis” 12 2 

NA ZD JĘCIU: V. G arastas
(od lewej) i J . Kazlauskas. Pierw­
szy jest trenerem  drugiej druży­
ny, a drugi pierwszej ekipy tabeli 
LKL.

, Fot. „Lietuvos rytas”

F o r m u ł a  L

Mika Hakkinen
Tytuł mistrza świata Formuły1 w 

sezonie 1998 zdobył Fin Mika Hakki­
nen, a w klasyfikacji konstruktorów 

- triumfował jego zespół McLaren - Mer­
cedes. Hakkinen przypieczętował swój 
triumf zwycięstwem w Grand Prix Ja­
ponii, która odbyła się na torze Suzuka.

Drugi w konćzącyjń sezon szes­
nastym wyścigu byłlBrytyjczyk Eddie 
Irvin (Ferrari), a trzeci - jego rodak, 
brązowy medalista MŚ David Coultha- 
ra (McLaren - Mercedes).

Najgroźniejszy rywal Hakkinena 
. Niemiec Michael Schumacher (Fer­
rari) W klasyfikacji generalnej zajął 
drugie miejsce i wywalczył tytuł wi­
cemistrza. Szanse Niemca na trzeci 
tytuł mistrza świata Formuła 1 pogrze­
bała pęknięta opona firmy Goodyear 
w jego bolidzie, przez co Schumacher 
musiałsię wycofać zwyścigu o Grand 
Prix Japonii na 31 okrążeniu i pozwo­
lić Hakkinenowi bez; zagrożenia mknąć . 
do mety pó pierwszy W karierze .tytuł 
mistrza świata i dziewiąte zwycięstwo 
w Grand Prix. JeśliFip wygra jeszcze 
jeden Grand Prix, to znajdzie sięiw 
gronie 20 najleps2ych kierowców For- 
muły lw  historii^e^

Najwięcej zwycięstw w y^yśći-' 
gach Forrriuły 1 odnieśli: Alaih Prost 
(Francja, 51) i  Ayrton Senna (Bra­
zylia, 41). Traecią pozycję w tej kja- 
syfitóćjt zajmuje obecny wicemistrz 
globu Michael Schumacher (33). ’

Hakkinen^zdobywającmistrżo- 
stWQ,stał:si^teżpierws2rymod 1982. 
roku Finem, który zdobyłmiśtrzostwo 
Formuły 1. Wówczas najleps^m kie­
rowcą okazaFsrę KekeRosberg.
' - W o s ta t j^ -^ ^ i^ s e z o n u  H^c- 

&einow,moma1)y powedzieć, dópi- 
_^ywa]oszcz^ie.Prowadzęni§.(ktÓre- 
go nieóddałdokbńca)ha%rźeSuźuką

L e k k o a tle ty k a

Sammy Korir po raz drugi pierwszy w Amsterdamie
Kenijczyk Sammy Korir po raz 

drugi z rzędu zwyciężył w 31, biegu 
maratońskim w Amsterdamie. Dy­
stans 42 km 195 m pokonał on w cza­
sie 2:08.13, o 11 sekund szybciej ani­
żeli rok temu.

. Wśród kobiet zwyciężyła, mimo 
wietrznej i deszczowej pogody, uzysku­
jąc przy tym trzeci wynik w historii -

:2:22.23 Irlandka Catherina McKieman. 
Gdyby Irlandka ustanowiła „rekord świa­
ta” otrzymałaby dodatkową premię w 
wysokości półmiliona dolarów* tyle samo 
przeznaczyli sponsorzy imprezy dla za- 
wodnika, który osiągn^by najlepszy wy­
nik na świecie,należąćy od 20 września 

. br. do Ronaldo da Costy z Brazylii, usta­
nowiony w Berlinie czasem2:06.05.

Przypomnijmy, najlepszy czas 
(2:20.47) na świeciewhistorii kobie­
cego maratonu uzyskała w tym roku, 
19 kwietnia w Rotterdamie Kenijka 
Tegla Louroupe, spychając ze szczy-. 
tu Norweżkę Ingrid Kristiansen, któ­
ra 21 kwietnia 1985roku przebiegła 
w Londynie dystans, uzyskując czas 
-2:21.06.

- mistrzem świata
Fin objął już na samym starcie, a to 
przede wszystkim dzięki nieszczęściom 
byłego dwukrotnego mistrza świata^któ- 
re się rozpoczęły, zanim jeszcze wyścig '  

-na dobre się rozpoczął, bo już na starcie 
zgasł Niemcowi silnik, przez co z pierw­
szego miejsca startowego (poleposition) 
musiał się przenieść na koniec stawki 
21. samochodów. Szaleńczy pościg nie- 
mieckiego asa kierownicy za Finem był^

po raz pierwszy
dość udany, bo zaledwie w ciągu dwóch 
okrążeń wyprzedził dziesięciu rywali. 

“Na piątym okrążeniu po przejściu młod­
szego brata Ralfa Schumachera w Jor­
danie, któremu potemzapalił siesilnik, 
był ju ż  siódmy. Iśla piąte miejsce M. 
Schumacher awansował na 15 okrąże­
n iu! kiedy jeszcze miał cień szansy na 
sukces... bum! (strzeliła opona) i mi­
strzem został Hakkinen.. |
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MIŁOSC PO MIŁOŚCI
Rodziny rek o n stru o w an e  najczęściej tw o rzą  m a tk a  z  dzieckiem  i m ężczyzna m ający  potom stw o 

poprzedniego zw iązku, odw iedzające go w  weekendy.

Co c z w a r tą  polską rodzinę współtworzą ojczym lub macocha
Druga albo trzecia miłość anga­

żuje emocjonalnie nie mniej niż 
pierwsza i może pchać ludzi do de­
sperackich czynów. Czterdziesto - 
czy pięćdzlesięciolatkowie wycze­
kują na telefon jak  nastolatki, nie 
są w stanie myśleć o czymkolwiek 
poza obiektem uczuć - mówi psy­
choterapeuta Zofia Milska-Wrzo- 
sińska z Laboratorium Psychoedu­
kacji. -  Czasem łudzą się, że dopie­
ro ta miłość jest pierwszą prawdzi­
w ą . Wcześniejsze doświadczenia na 
ogół ich nie zniechęcają, bo każdy 
tęskni do bliskości i więzi z drugim 
człowiekiem.

Dlatego 70% rozwiedzionych 
wstępuje w związek małżeński po raz 
dnigi. Do nowej rodziny takie osoby 
wnoszą niepokój; czy tym razem uda 
się zbudować coś trwałego, dającego 
oparcie i poczucie spełnienia? - Może 
się ż tego zrodzić większa dbałość o 
partnera i związek, albo przeciwnie - 
nieufność i  lęk przed większym zaan­
gażowaniem i ponownym zranieniem - 
mówi Milska-Wrzosińska.

W Polsce przybywa tzw. rodzin re­
konstruowanych (stanowią25% ogółu), 
w któiych ojca zastępuje ojczym lub mat­
kę- macocha. „Mojarodzina to ja, moja 
mama, moja starsza siostra Anka i mąż 
mamy. Tata ma żonę i dlatego ja mam 
brata Krzyśka. To jest tylko mój brat na 
pół. Jeszcze Paweł, syn męża mamy, ale 
nie lubię, jak do nas przychodzi, bo sięze 
mną bije” - napisał dziewięcioletni Ma­
teusz. Podobne opisy coraz częściej po- 

i jawiająsię w wypracowaniach dzieci.
W Wielkiej Brytanii od lat działa To­

warzystwo Rodzin Rekonstruowanych. 
Dla takich małżeństw prowadzi się po­

radnictwo psychologiczne, wydawane są 
książki pomagające się wcielić w rolę 
ojczyma czy nawet babci. - U nas rodzi­
ny takie bardzo niesłusznie traktowane 
sąjak biologiczne. A przecież naturalny 
ojciec przygotowuje się do swojej roli przy­
najmniej przez okres ciąży partnerki, oj­
czym zaś wchodzrw zastany układ po­
między matką a dzieckiem i musi sobie 
znaleźć w nim miejsce. Ojczymowie i 
macochy mąjątakic same obowiązki jak 
biologiczni rodzice, bywajednak, że jest 
im trudniej się z nich wywiązać-mówi 
prof. Anna Kwak, socjolog.

Otoczenie często zakłada, iż są gor­
szymi rodzicami. Może dlatego, że w 
naszej świadomości tkwią ugruntowa­
ne przez bajki stereotypy, trudne do 
przełamania mimo zalewu amerykań­
skich seriali, y  których rodziny rekon­
struowane żyją niezwykle zgodnie i 
szczęśliwie. Dużo rzadziej niż w  Sta­
nach Zjednoczonych nową rodzinę 
buduje u nas ojciec opiekujący się 
dzieckiem -  zwykle po rozwodzie zo­
staje ono z  matką. Mężczyzna z rozbi- \  
tego związku staje się wtedy tzw. oj­
cem oddalonym. W naszym kraju nie 
prowadzi się statystyk, z obserwacji 
socjologów wynika jednak, że rodziny 
rekonstruowane najczęściej tworzą 
matka z dzieckiem i mężczyzna mają­
cy potomstwo z poprzedniego związ­
ku, odwiedzające go w weekendy, a 
także ojciec oddalony, który żeni się z 
innąkobietą i ma z  nią wspólne dzieci. 
Najrzadziej w tego typu rodzinach ko­
bieta zastępuje biologiczną matkę po jej 
śmierci. Wnowe związki rodzice wcho­
dzą przeważnie wówczas, gdy dzieci 
zpierwszych małżeństw są w niższych 
klasach podstawówki.

Stosunki panujące w rodzinie od­
bijają się wnazewnictwie: najczęściej 
używanym przez dzieci określeniem oj­
czyma jest „wujek”. Po imieniu malu­
chy mówią do mężczyzn, którzy we­
szli w rolę ojczyma-kumpla, ogranicza­
jąc swąodpowiedzialność i kontakty z 
pasierbami do poziomu towarzyskiego. 
Ojczymów przyjmujących postawę 
„mnie dziecko żony nie-obchodzi” na­
zywają „mężem mamy” - mówi 
Agnieszka Rutkowska, autorka pracy 
magisterskiej poświęconej rodzinom re­
konstruowanym. - Spotykamy nasto­
latków mających kłopoty z opisaniem' 
swojej rodziny. Gdy wyliczająjej człon­
ków, nie wiedzą, kiedy przestać-mówi 
prof. Kwak, która badała więzi w  ro­
dzinach rekonstruowanych na przykła­
dzie warszawskich licealistów. - Do­
tyczy to zwłaszcza rozszerzonych ro­
dzin rekonstruowanych, gdzie oboje do­
rosłych wstępowało w związki małżeń­
skie więcej niż raz, a w każdym ma­
łżeństwie rodziły się dzieci. One zwy­
kle bardziej niż ich rodzice dążą do 
utrzymania z sobą kontaktów, gdyż 
potrzebują stabilizacji. W najgorszym 
położeniu są te, które mieszkają mie­
siąc z mamą, miesiąc z tatą.

- Rolą rodzi cówjestpomóc dzie­
ciom odnaleźć się W nowej sytuacji - 
twierdzi Magdalena Czub, psycholog. 
Najtrudniej adaptują się dzieci informo­
wane nagle i nieodwołalnie: „Będziesz 
mieć nowego tatusia, poznasz go w nie­
dzielę, wprowadzi się we wtorek, w 
sobotę bierzemy ślub”.

- Często starają się manipulować 
biologicznymi i przybranymi rodzicami 
(„kto z nich kupi mi coś lepszego?”) - 
twierdzi Elżbieta Szczerska, psycholog.

Zdaniem pedagoga Jolanty Zmarzlik, 
próba zastąpienia naturalnego opiekuna 
- obsypywanie prezentami, wyręczanie 
w obowiązkach, organizowanie atrak­
cji -jest najczęstszym błędem nowych 
rodziców chcących szybko zyskać sym­
patię dziecka partnera. -  Przybrani ro­
dzice kochają własne dzieci, a z potom­
stwem partnera powinni wchodzić w 
stosunki przyjacielskie. Euforia uczuć 
jest tu niepotrzebna i fałszywa -uważa 
pedagog Ewelina Boroń.

Dzieci mogą też mieć kłopoty z do­
gadaniem się z przybranym rodzeń­
stwem, z którym przyszło im mieszkać 
w jednym pokoju, mogąbyć zazdrosne 
o „paniąmieszkającą z tatą”, o „nowe 
.dziecko taty*’. Kiedy dorastają, pojawia­
ją  się problemy związane z seksualno­
ścią przybranego rodzeństwa. O uczu­
ciach i kłopotach dzieci w rodzinach re­
konstruowanych psychologowie wypo­
wiadają się o wiele chętniej niż o pro­
blemach ich rodziców. - Sąnormy spo­
łeczne określające rolę, zachowania i 
prawa ojca czy matki. Dla macoch i oj­
czymów takich norm nie ma. Tymcza­
sem konflikty zdarzające się w każdej 
rodzinie biologicznej, w rekonstruowa­
nej jjrzybierają o wiele ostrzejszą for­
mę. Nastolatek buntuje się przeciw za­
kazom rodziców; trudniej z nim dojść do 
porozumienia, jeśli może swój bunt 
wzmocnić argumentem: „Nie muszęcię 
słuchać, bonie jesteś moją matką”. Nikt 
nie powie macosze czy ojczymowi, jak 
mają się zachować w takiej sytuacji - 
twierdzi prof. Kwak.

Ojcżymjest w swej roli zagubiony 
- prawa i obowiązki są podzielone mię­
dzy niego i ojca oddalonego. Nierzad­
ko sam jest ojcem oddalonym i tracąc 
bezpośredni wpływ na wychowanie 
swoich dzieci, musi jednocześnie prze­
jąć odpowiedzialność za opiekę nad po­
tomstwem nowej partnerki. „Więk­
szość mężczyzn z trudem ujawnia uczu­
cia. Poza bólem po stracie codzienne­
go kontaktu z własnymi dziećmi mio­
tają nimi poczucie winy, bezradność, 
złość, smutek. Chwytają się.różnych

sposobów, by nie dopuścić do powtór­
nego małżeństwa pierwszej żony, któ­
re zwykle pogłębia ich frustracje. Szan­
taż, groźby, histeria pojawiają się w pa­
nicznym dążeniu do zatrzymania tego, 
co utracone” - pisze Alina Dobosz- 
Sztuba w książce ,3yć macochą, być 
ojczymem”.

Z jej badań wynika, że kobiety wią­
z c e  sięz mężczyznami, którzy opiekują 
się dziećmi, często podchodziły do roli ma­
cochy entuzjastycznie, traktując nowe 
obowiązki jako sprawdzian własnej od­
powiedzialności, siły, umiejętności zawie­
rania kompromisów czy zdolności wy­
chowawczych. Wiele macoch przekona­
ło sięjednak, że ta rola należy do najtrud­
niejszych. Gdy opadły emocje, kobiety 
czuły się ograbione z okresu narzeczeń- 
stwa („koleżanki chodziły z narzeczony­
mi do kina, a ja prasowałam ubranka 
pasierba”); były traktowane przez męża 
nie jak ukochane żony, ale jakopiekunki 
dziecka („gdy pasierbica przyjeżdżała na 
weekend, on nie rezygnował z czytania 
gazety przed telewizorem, a ja musiałam 
wymyślać dla niej zajęcia?). Zawsze 
przegrywały w pozornie absurdalnej ry­
walizacji z  dzieckiem („w każdym spo­
rze przyznawał rację swej córce, która 
obrzucała mnie triumfującym spojrze­
niem”). Macochy boleśnie odbierają po­
równania z poprzednimi żonami, a nie­
które nawet czują się przez nie wyko­
rzystywane („przysyła do nas dzieci na 
każdy weekend i zyskuje czas dla siebie;

. ja też bym chciała w sobotę poleżeć so­
bie z książką po tygodniu ciężkiej pracy, 
tymczasem mam w domu stan podwyż­
szonej gotowości i dodatkowe taleize do 
zmywania”).

Jak twierdzi Dobosz-Sztuba, nie- 
wielemacochzareagowałoby entuzja­
stycznie, gdyby ich córki chciały się wią­
zać z mężczyznami obarczonymi dzieć­
mi. Prawie wszystkie natomiast przy­
znają, że powinna istnieć „szkoła maco- 
szenia”, która uczyłaby przyszłych człon­
ków rodzin rekonstruowanych, jak so­
bie radzić z podobnymi problemami.

Krystyna KOSICKA 
(Wprost)
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LTV
6.30 - Dzień dobry. 8.05 - 

S. “Dzikie zwierzęta”. 14.35- 
S. “Włóczęga”. 15.00 - Milio­
ner. 15.30 -Dla domu. 16.00- 
Słowo chrześcijanina. 16.20 • 
Wiadomości (ros.). 16.30 - Ś 
“Niespokojne gimnazjum” 
17.20 -Dla dzieci. 17.45 - Wia 
domości. 17.55 -Telekatalog
18.00 - S. “Włóczęga”. 18.25
- Przedsiębiorczość. 18.35 - 
Znaki. 19.00 -Nostalgia. 19.30
- Panorama. 20.00 - Loteria.
20.05 - Program psych. 21.00
- Elita tymczasowej stolicy.
21.45 - “Kaukodromas”. 22.15
- Filmmuz. “Bez ciebie”. 22.25
- Scena muz. 23.00 - Dziennik 
wiecz.

LNK
6.15 - Teleshop. 6.30 - Po- . 

ranne koło. 8.30 - Ś. “Bez 
domu jest źle”. 9.00 - S . “Sło­
neczne wybrzeże”. 9.45-'--S. 
anim. 10.10-Teleshop. 10.40
- S. “Bogaczka”. 11.25 - Jesz­
cze nie wieczór. 12.10-ZHol- 
lywoodu. 12.35-4 koła. 13.00 
" S. “Żar młodości”. 13.45 - 
Nurty. 14.35 -Teleshop. 14.50
- S. “M arisol” . 15.20 - 
S. Colt”. 16.10 - S. “Bogacz­
ka”. 16.55 - S. “Bez domu jest 

| § |  117.25 -S. “Żar młodości”,
* 8.10 - S. “Słoneczne wybrze- 

119-00 - Ś.-“M arisol”.
19.30 - “ 19:30”. 20.00 - S. 
“Najukochańszy syn”. 21.00 - 
S. “Adres grzechu - wyższe

. sfery”. 22 .00  - S . “Zwariowa­
ną parka”. 2 2 .3 0  - “2 2 3 0 ” . 
^•45 - S. “Tajemnice Weroni­
ki” 2 3 . 10 -  Film fab. ”2 4 .0 0  - 
S-“Nowy Orlean”. §

BAŁTYCKA TV
6.15 - S. “Dallas”. 7.00 - S. 

“Tak świat się kręci”. 7.45 - 
“Zawsze będę cię kochać”. 8.30 
-S. “Oszustwa”. 9.15 - S. “Woj­
ny domowe”. 10.00 - Rodzinna 
telegra. 10.45 - Dla rybaków.
11,10 - S. “Odcinek prędkości”.
12.00 - Program polemiczny.
12.30 -S. “Cyberdzieci”. 13.00 - 
S. “McGyver”. 14.00 - Bomba 
bałtycka. 15.00-Program muz.
16.00 - S. “Dallas”. 17.00 - S. 
“Tak świat się. kręci”. 18.00 - 
Wiadomości. 18.05 - S. “Za­
wsze będę cię kochać”. 19.00 - 
S. “Oszustwa”. 20.00 - Wiado­
mości. 20.20—Prawie sport 
20.35-Mistrzostwa UEFA.“FC . 
Barcelona” Hiszpania - “Bayem 
Munchen”Niemcy. 22.30- Wia­
domości. 22.45 -Filmfał5.“Przy 
drodze”. 0 .20-6.15-DW.

TV3
6.35 - 'Film anim. 7.001 

Kanał muz. 7.45 - Teleshop. 
8.00- Ś. “Los Marianny”. 8.45
- S. “Santa Barbara”. 9.45 - S. 
“Uroczy i dzielni”. 10.00 -  S. 
“Trzecia planeta zaSłońcem” .

; 10.25-Odgadnij cenę. 10.50- 
- Z Obu stron muru. 11.20 - Sta-1 

re anegdoty. 11 ;40 - S. “Dhar- 
ma i Greg”; 12.05 - S. “Wilk 
powietrzny”. 13.00 - S. “Jes- 
sica Fletcher”. 13.45 - Tele­
shop. 14.15 -Kanał muz. 15.00
- S. ̂ Trzęj przyjaciele i pizze-

l ria” . 15.25 - S. “Beverly Hills | 
90210.” 16.10 -S . “Odwrotną 
strona miłości”. 16.55 - S. 
“Santa Barbara”. 17.40 -- S. 
“Uroczy idzielni”. 18.05-Tego 
jeszcze nie było. 18.10 - S.

[ “Los Marianny”. 19.00 - Wia­
domości. 19.20 - 'Nowości 
sportowe. Pogoda. 19.30 - Bez

21.00 - S. “Gość”. 22.10 - S._ 
“Policja nowojorska”. 23.00 -
S. “Żonaty i z dziećmi”. 23.30
- Kanał muz. 0.15 - S. “UFO”.

WILEŃSKA TV 
8.05 - Z Wilna. 8.20 - To­

wary i usługi. 8.30 - Stolica. 8.50
- Podoba się - oglądaj. 9.00 - Ż  
Moskwy. 9.10 - Męski klub. 
10.05-Dziwuję za zakup. 10.1$
- Znak jakości. 10.25 - Humor.
11.00-Z  Moskwy. 11.10-Film 
fab. “Złoty zegarek”. 12.30 - 
Dziękuję za zakup. 13.00 - Z 
Moskwy. 13.10 - Dziękuję za 
zakup. 13.20-S .“Ed era”. 14.15
- W świecie ludzi. 14;45 - To­
wary i usługi. 14.55-Podoba się
- oglądaj. 15.10 - Kanał muz.
15.45-Patrol drogowy. 16.00- 
Z  Moskwy. 16.20-Podoba się- 
oglądaj. 16.30-S. “Grace w opa­
łach” . 16.55 - Ś. “Jermak”.
18.00 -Z  Wilna. 18.15 -Towary 
i usługi. 18.30 -Ja sama. 19,30- 
Z Moskwy. 20.00 - Znad Wilii 
TV. 20.30 - W świecie ludzi,
21.05 - Humor. 21:35 - Patrol 
drogowy. 21.50 - Z Moskwy.
22.00 - Z Wilna. 22.151 Kanał 
muz. 22.50 - Znak jakości. 23.00
Film fab. “Cicha kopuła nieba”. 

VILSAT
17.00 - S. “Moja druga 

mama”. 17.50 - Film fab. “Mięj- 
scaspotkania zmienić nie moż­
na”. 19.30-Terytorium. 19.55- 
Warto odwiedzić. 20.00 - Auto- 
moto-sport 20.30 - Kalejdoskop 
zniżek. 20.40 - Dla dzieci. 21.00 

Puls Wilna. 21.15 - Wiado­
mości (poL). 21.20 - Warto od­
wiedzić. 21.30 - Przede wszysK 
kim dzieci. 22:05 - S. “Moja dru­
ga mama”. 22.55 - Kalejdoskop 
zniżek. 23.05-Puls Wilna. 23.20

I KANAŁ ROSJI 
- 4.00 - Dzień dobry. 7.00,

10.00.13.00.16.00.22.20-Wia­
domości. 7.15 r .S. “Okrutny 
anioł”. 8.20-’ Temat 9.15 - W 
świecie zwierząt. 9.45- Biblio­
teka domowa. 10.15 - Razem.
13,15 - S. “Nowe przygody Sind- 
bada”. 13.45 - Zew dżungli.
14.05 - Dziecięce anegdoty.
14.30 - Do lat 16 i więcej. 14.55
- $. “Okrutny anioł”. 16.20 - 
Zgadnij melodię. 16.50 - Godzi­
na szczytu.47.05 -  Człowiek i 
prawo. 17.50 -:S. “Na ostrzu 
noża”. 18.45 - Dobranoc, dzie­
ci. 19:00-Czas. 19.45 -Kome- 
dia “Ojciec narzeczonej”. 21.50
- Film det. “Morderstwa według 
prywatnych ogłoszeń”.

ROSYJSKA TV 
|  5.00,7.30- Witaj, Rosjo. 7.15

- Oddział dyżurny. 7.55 -Towary 
pocztą, 8.00 - S  ̂“Santa Barba­
ra”. 8.45 -Muzyka. 9.00,15.00,
18.00.22.00-WiadcHnoścl 14.15 
-Filmy anim. 14.30-S. “Pierw­
sze pocałunki”. 15.30 - Węża.
15.55 -Komedia‘‘Urwis” i7.30
- Oddział dyżurny. 17.40-Histo- 
ria pewnego wydarzenia. 18.30- 
Szczegóły. 18.45 - Sam sobie re­
żyserem. 19.15 - Film feb. “Ko­
media surowego reżimu”. 20.45
- S. “Agata Christie - Poirot”.
21.40 - Oddział dyżurny.

TV POLONIA
7.00 - TV Polonia zapra­

sza. 7.05 -Dziennik krajowy, 
7 25 - Sport-telegram. 7.30- 
Kwadrans z medycyną. 7.45
- Dania do podania.-~8k00 -
Koszałek Opałek program 
dla dzieci. 8.20 - 'Tęczowa 

' bajeczka. 8.30 - “Hrabia Ka- 
czula” - serial animowany dla 
dzieci. 9.00 - Wiadomości. 
9:10 - Na skrzydłach Ikara;

9.30 - “Rodzina Połanieckich” 
-serial pród. polskiej; 10.55 - 
Tam gdzie biją źródła. 12.00 - 
Wiadomości. 12.10 - Maga­
zyn parlamentarny. 12.30 - 
“Klan”  - serial prod. polskiej.
12.55 -P o czty  l io n . l  3.05 - 
Tylko Muzyka: Liga Przebo­
jó w  13.30 - Kronika końca 
wieku. 14.00 -Tylko Muzyka. 
Liga Przebojów. L5.0Ó - Pa­
noram a., 15.20 - Program 
drtia. 15.30 -  Dialogi z prze­
szłością. 16.00 - “Klan” - se­
rial prod. polskiej. 16.30 -. 
Cztery pory roku. 17.00 - Te- 
leexpress. 17.15 - Przegląd 
Prasy Po 1 o n ijne j| 1 7 .3 0 -  
Krzyżówka szczęścia - tele-. 
turniej. 17.55 - “Mściciele, 
obrońcy i rapiery” - serial hi­
storyczny prod. NRD. 18.55 - 
Polska - Świat 2000. 19.10 - 
Reporter. 19.20 - Dobranoc­
ka. 19.30 - Wiadomości. 19.56
- Prognoza pogody. 20.00 - 
Sport. 20.05 - “Historia Lilia­
ny* - dramat prod. australijskiej 
(1995). 21.35 - Polska - 
NATO. 21.55 - Szycie z resz­
tek. 22.30 - Polacy na Biało­
rusi. 22.45 - Panorama. 22.55
- Prognoza pogody. 23.05 - W 

, centrum uwagi. 23,20 - Wro­
cław -  powódź 1 9(T3-:1997v
23.40 - Opinie - program pu­
blicystyczny. 0.10 - Sztuka ór- 
ganomistrzowska. 0.30 - Prze­
gląd Prasy Polonijnej. 0.45 - 
Powitanie widzów amerykań­
skich. 0.50 - Makowa panien­
ka. 1.00 - Wiadomości. 1.25 - 
Sport. 1.27 - Prognoza pogo­
dy. 1 .30 - “Mściciele, obrońcy 
i rapiery” - serial historyczny 
prod, NRD. 2.30 - Panoramą. 
2 .40 -Prognoza pogody. 2.45
- Polacy na Białorusi. 3.05 -

“Historia Liliany” - dramat 
prod. australijskiej (1995). 4.40
- Polska - NATO. 5.00 - Szy­
cie z resztek. 5.35 - “Klan” - 
serial prod. polskiej. 6.0Ó - W 
centrum uwagi. 6.15 - Krzy­
żówka szczęścia -teleturniej.
6.45 - Panteon - magazyn kul­
turalny. :

RTL7
6.25 - Ukryta kamera - pro­

gram rozrywkowy- 6.45 - “Na 
zawsze” - serial obycz. 7.30- 
Teleshopping. 8.05 - “Miłość i 
dyplomacja” - serial obycz. 
8.301 “Sunset Beach” - serial 
obycz. 9.10 - Odjazdowe kre­
skówki. 10.25- “Ptaszek na 
uwięzi”_' komedia sensac. 
:USA(1989). 12.20-Wieczór 
z wampirem - talk-show. 13.30
- Teleshopping. 14.15 - “Na 
zawsze” - serial obycz. 15.05
- “Miłość i dyplomacja” - se­
rial obycz. 15.30-Odjazdowe 
kreskówki. 16.45 - “Dziewczy­
na z komputera” - serial dla 
młodzieży, 17.10 - “Nieustra- 
szeni” - serial sensac. 18.00 - 
“Sunset Beach” - serial obycz. 
18.50 - 7 minut - wydarzenia 
dnia. 19.00 - Zoom - magazyn 
sensacji. 19.30- -Podaj dalej - 
teleturniej. 20.00 - “Zostawić 
Las Vegas” - dramat psycho­
log. USA (1995). 21.50 -  “Ad­
wokat i prokurator” - serial 
krym. 22.40 - 7 minut - wyda­
rzenia dnia. 22.55 - “Policjanci 
z Miami”- serial sensac. 23.45 
.  “Świat pana trenera” - se­
rial komed. 0.10 - “Potężni i bo­
gaci: Gordon Wu” - serial dok. 
0 55 - “Dziewczyna z  kompu­
tera” - serial dla młodzieży.
1.20 - “Nieustraszeni” - serial 
sensacyjny. 2.00 - Zoom - ma­
gazyn sensacji. 2.25 - Podaj 
dalej-teleturniej.
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Uwierz w siebie! Schudnij!
Ewa Kosztowna, prezes Klubu 

Kwadransowych Grubasów w Białym­
stoku. Jeszcze lata temu ważyła 134 
kg dziś szczyci się wynikiem mniejszym 
o 54 kg. Do szczęścia pozostało jesz­
cze 10 kg, które bardzo trudno zgubić. 
Przed odchudzaniem obwód jej bioder 
równał się wzrostowi i wynosił 164 cm, 
dzisiaj węższy jest o 40 cm. Ewa twier­
dzi, ze oprócz diety najważniejsza jest 
pomoc rodziny. Nie schudłaby, gdyby 
nie doping męża Sławka i dzieci: Mar­
cina, Krzysia f  Klaudii. Jest również 
autorką słynnego powiedzenia, że 
„Grubas je tylko raz dziennie, tzn. ód\ 

[rana do wieczora”. Wraz z klubowi­
czami zdobyła statuetkę Złotego Od- 
ważnika’96, który przyznajemy naj lep- 
Iszym w danym roku klubom za wyniki 
[ w odchudzaniu i rozmaite akcje na rzecz 
lokalnego środowiska. Zawsze 
uśmiechnięta klubowiczów trzyma 
twardą ręką. Tel. kontaktowy do Ewy. 
(085)677-85-05.

DIETA 1000 KCAŁ- J ZDROWO I  SKUTECZNIE.
Według członków KLUBÓW 

KWADRANSOWYCH GRUBA­
SÓW jest to prawdziwa dieta cud, choć 
tonie ona czyni cuda. Znakomite efek­
ty chudnięcia klubowiczów - toprawi- 
dłowo stosowana dieta i obowiązkowo 
trzyrazy w tygodniu aktywność fizycz­
na dostosowana do stopnia otyłości. 
Początkuj ącym proponuj ę szybki marsz 
10-20 min. dziennie.

Sukcesem i tajemnicąDIETY l 000 
KCAL jest równomiemeograniczenie 
spożycia tłuszczu i węglowodanów bez 
zmniejszania racji białkowej. Wielolet­
nie doświadczenia Instytutu Żywności i. 
Żywienia wykazały, żejęst skuteczną i 
trwałą formą odchudzania. Tak więc 
DIETA 1000 KCAL plus ruch dają po­
żądany wynik w postaci powrotu dp 
szczupłej sylwetki i, co najważniejsze, 
do zdrowia. Wykazano, że stosując die­
tę, obniża się poziom cholesterolu i tri- 
glicerydówwe krwi. U osób z podwyż­
szonym cukrem poprawia się toleran­
cja glukozy, u nadciśnieniowców spada 
ciśnienie krwi, tak więc istnieje duża 
szansa na zmniejszanie dawek leków, a 
z czasem nawet na ich odstawienie. - 
DIETA 1000 KCAL przeznaczona jest 
dla osób dorosłych. Dzieci, kobiety w 
ciąży i karmiące mamy nie powinny jej 
stosować, gdyż w stosunku do zwięk­
szonych potrzeb jest ona dietą niedobo­
rową. Spodziewany ubytek masy ciała 
wynosi ok. 4 kg miesięcznie. Jeżeli przy 
prawidłowym stosowaniu szybkość 
chudnięcia będzie mniejsza, znak to, że 
z Waszą przemianą materii coś jest nie 
tak i wówczas należy zgłosić sję do le­
karza. Poradnia Chorób Metabolicznych 
Instytutu Żywności i Żywienia znajduje 
się w Warszawie, uf. Powsińska 61, teL 
42-05-71, warunkiem przyjęciajest skie­
rowanie od lekarza rejonowego.

Zasady diety są proste: zjadamy ■ 
1000 kcal dziennie podzielone na pięć 
posiłków: śniadanie 250 kcal, drugie 
śniadanie 100 kcal, obiad 350 kcal, 
podwieczorek 100 kcal, kolacja 200 
kcal Przerwy między posiłkami powin­
ny wynosić minimum 3 godz. Dlaczego 
lekarze zalecająpięć posiłków? Wyka-

I  zano, że gadając jeden czy dwa posiłki |
- znacznie trudniej chudnąć, a w niektó­

rych przypadkach jest to niemożliwe! 
Organizm nie jest w stanie „zużyć” taki 
dużej ilości energii, zatem część wyko­
rzysta, resztę zaś odłoży w magazyniei 
czyli w  komórkach tłuszczowych. Wą-I 
troba wykorzysta zmagazynowany! 
tłuszcz do zwiększonej.syntezy choler 
sterolu, podwyższając w rezultacie jego 
poziom we krwi.

DIETA 1000 KC AL jest dietą ni- 
skotłuszczową, niskocukrową i niskoso- 
dówą. Wszystko jest uzasadnione. 

"  Tłuszcz - Wolno zjeść w ciągu dnia tyl­
ko łyżkę oleju i pół kosteczki turystycz­
nej masła, a jeszcze lepiej margaryny. 
W prawidłowo skomponowanej diecie 
tłuszcz zawsze będzie występował, po-1 
nieważ bierze udział w produkcji niektó­
rych hormonów,, witaminy A, D, Ę, 
wchłaniane tylko w jego obecności, olej 
zaś dostarcza potrzebnych organizmo­
wi NNKT, czyli niezbędnych nienasy­
conych kwasów tłuszczowych. Cukier
- są to niepotrzebne tzw. puste kalorie, 
które oprócz energii nie dostarczają żad­
nych substancji odżywczych. Sód - mała 
zawartość nie powoduje zatrzymywa­
nia wody w organizmie. A  co wolno pić? 
Z pewnościąWodę mineralną, najlepiej 
ok 21 megazowanej, o zawartości sodu 
dó 10 mg/l,-a także kawę i herbatę. 
Kawa nieznacznie przyśpiesza przemia­
nę materii, z herbat polecam zieloną. 
Dwutlenek węgla zawarty w bąbelkach 
wody mineralnej n&sila apetyt Osobyz 
niewydolnością krążenia ilość wypija­
nych płynów powinny konsultować z le­
karzem. W zależnościod indywidual­
nych potrzeb DIETA 1000KCAL może 
być modyfikowana. Inny zestaw pro­
duktów otrzymaj ą osoby z podwyższo­
nym poziomem cholesterolu, a jeszcze 
inny otyli3u których dodatkowo wystę­
puj ecukrzy ca insulinoniezależna lub hi- 
pertrigl icerydemia.

Pragnę, byście Państwo zapamię­
tali, że prawidłowa dieta, jakąjest DIE­
TA 1000KCAL, powinna być wzorem 

- do naśladowania nie tylko w okresie 
kuracji, ale na całe lata. Drugim waż- 
nym elementemjest zastosowanie pro­
duktów ze wszystkich grup piramidy 
żywieniowej tak, by była urozmaicona. 
Diety jednostronne, np. owocowe czy 
białkowe zawsze będą niedoborowe. 
Zawsze zabraknie im któregoś skład­
nika odżywczego, co z czasem odbije 
się na Waszym.zdrowiu.

Udana kuracja odchudzająca skła­
da się z  dwóch etapów, pierwszego, 
polegającego na schudnięciu i drugie­
go, polegającego na utrzymaniu osią­
gniętego wyniku, co jest procesem 
znacznie trudniejszym. Najczęściej 
bywa tak, że uzyskując zadowalający 
wynik, tracimy czujność w dobieraniu 
potraw i przekraczamy codzienny po­
ziom kalorii ponad indywidualne zapo­
trzebowanie organizmu. Na efekt nie 
trzeba długo czekać.

Kto z Państwa zastosuje się do 
naszych rad, £en nie będzie narzekał na 
zbyt ciasne spodnie. Czekam na Wa­
sze listy z propozycjami tematów.

Barbara MARKOWSKA 
(Przegląd tygodniowy)

K A L E N D A R I U M
* Środa (4.XI) jest 308 dniem 

1998 r.
Do końca roku pozostało 57 dni.
* Znak Zodiaku - Skorpion.
* Imieniny: Karola' Modesty, 

Olgierda, Witali&L
* Wschód Słońca - 7.27; zachód 

-16,37.. ;
Długość dnia 9 godz. 10 min.
* Księżyc. Pełnia - 7 godz. 19

min.
Do 2000 roku pozostało 

423 dni.

pogoda z parasolem czy bez ...
Dziś na Litwie zachmurzenie zmienne, opady deszczu, lokalnie.-, 

deszczześniegiem. W iatr południowo-zachodni 5-10jn/sek.Tempe­
ratura w nocy 0-5, w dzień 2-7 stopni.
.5 W Wilnie popada. Temperatura w nocy 2-4, w  dzień 4-6 stopni 

ciepła. |  '0  \+Ż&Ą
^  ciągu następnychdwóch dni krótkotrwałe opady deszczu. Tem­

peratura w n o c y - ^ ^  d o / f ^  w dzień 1-^stop'ni ciepła/ ŚfeŚ

Gabinet stomatologiczny
„SIMENA”

Leczymy i protezujemy uzębienie 
dorosłych i dzieci z pomocą nowocze­
snego sprzętu z  zastosowaniem naj­
nowszych materiałów Konsultujemy 
bezpłatnie. Roczna gwarancja.'

V ilnius, O la n d u  54a, 
te ł. 25 -48-39 .

Autobusy nr.34 i 44, przystanek
„Połocko”. ,-(/Zqtn.3Ól)_

Z A K Ł A D  K U Ś N IE R S K I  
„ S A B IN A ”  przypomina, 

że zima nie za  górami i zaprasza 
do siebie, gdzie można kupić, 
zamówić lub przerobić (odno­
wić) futra. Poza tym w zakładzie 
jest duży wybór zimowych kape­
luszy futrzanych.

Pracujemy: wtorki-piątki w 
godz. 10-18, soboty (H M 5)r 

N . V iln ia , u l. K o je Ia v i-  
cziaus 222, tel. 67-74-95.

~ ~ ~ ~ r  (Zam. 607)

[d)D $ ^ M ® ® T Q [!S § )
D

O Leczymy wszystkich członków rędziny, pra- 
cująlekarźe praktyki ogólnej. . §
O  Konsultują^ i  leczą doświadczeni specjaliści: 
chirurg, chirurg naczyń krwionośnychf urolog, gi­
nekolog, próktolog, neurolog, psychoterapeuta, 
homeopata, lekarz chorób uszu, nosa i  gardła.
O  Ultradźwiękowe badania wszystkich narzą­
dów oraz badan[a endoskopowe przewodu pokar­
mowego, żołądka i dwunastnicy.
O  Wyniki badań laboratoryjnych wciągu 10-15 
minut
O Wykwąlifikpwana pomoc stomatologiczna.
O Działają różne komisje lekarskie, gabinet 
masażu leczniczego.
O Przystępne ceny.

UJJDicgpji 3 0 , VHniUS, tel.: 62  2 5  7 0 , 61 7 6  39  
Rejestracja w godz. 9 - 19.

Firm a „Vilniaus prochemas” 
fachowo chemicznym sposobem 
czyści wykładziny, dywany oraz 
miękkie meble.

Tel. 67-64-19. (Zam. 592)

Wymienię stare gazety „Biesia­
da Literacka ńlustrowana” , „Kłosy”, 
„Kraj” , „Mucha” , „Świat”, „Tygo­
dnik Illustrowany” , „Wędrowiec”, 
„Zorza” (1866-1934, 68 tomów) na 
„Estreicher. Bibliografia Polska” (38 
tomów) i „Słownik Geograficzny Kró­
lestwa Polskiego” (16 ksiąg).

Mlnius, tel. 46-81-07.
(Zam. 636)

Poszukuję kobiety do pracy w 
Polsce.

Tel. 22r43,-97, 42-31-47 (od 
godz. 19). (Zam. LL753)

Centrum szkolenia kierowców 
A. Żukauskasa organizuje kursy na 
uzyskanie kategorii A, B, C, D, E. 
Jest własny autodrom.

Vilnius, tel. 48-17-13 (po godz. 
15). (Zam: 617)}

P .T .B . J U W E S T O  
20-29.11. Organizuje pielgrzym­

kę do Medżjugorii -  Miejsca Obja­
wień Matki Bożej ze zwiedzaniem 
Krakowa, Budapesztu, Bratisławy.

3-6.12. Częstochowa - Oświę­
cim - Kraków - Wieliczka.

W ilno, 23-73-43; 65-74-96 - 
wieczorem.

Kom. (8-299) 86-125 
(Zam. 635)

Zrzeszenie Polek na Litwie 
wyraża głębokie współczucie 

Irenie LIPSKIEJ 
z powodu zgonu jej Matki

^ ięgzątk i, w iró w k i.
- Laminowanie.

do Im) |
H  N ad ę ty  na 
g f - k u b e c M c h .  

\w 3 k  tó saS te ch ; 
długopisach i...

na metalu'! 
l a & W B R T O S ®  

technologiją.

■SB

Śayanorii) pr. 16, V i I n i u s 
Tel. 230962. Tol./faks. 236439

Wyrazyf głębokiego współczucia 
Józefie ŁYCZKOWSKIEJ 

z powodu zgonu 
ukochanej Matki 

składa zespół „Troczą nie” 
i Trockie Koło ZPL

Przedsiębiorstwo „Antarktis” 
naprawia lodówki w Wilnie, jego 
okolicach i na działkach. 

Gwarancja -1  rok.
Viliiius, tel 75-24-79, 46-71-78, 

8-299-90213. (Zam .ll)

18-letni chłopak poszukuje pra­
cy.

Tel. 75-38-29. (Zdm. T-57)
Fachowo i niedrogo wstawiam 

drzwi, zamki.
Tel. 45-27-31. (Zam. T-58)

^  KlItlER WILEŃSKI
Wydawca 

ZSA „Kurier Wileński”

Drukuje SA „Spauda”

p. o. redaktora naczelnego 
Jerzy SURWIŁO TELEFONY: sekretariat redaktora naczelnego —  42-79-01, zastępcy redaktora

— 42-79-04,42-79-73, sekretarz redakcji, zast. sekretarza — tel./fax 42-79-49. 
DZIAŁY: problemów społecznych— 42-78-72, ekonomiczny, życia wsi, stołeczny,

kultury — 42-79-68, literatury i sztuki, polityczny, szkolnictwa i młodzieży, listów
— 42-79-64, sportu —  42-79-04, reklamy i ogłoszeń —  42-69-63. Fotokorespondent 
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